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Ostatnie posiedzenie Sejmu było jednem z naj­
bardziej ożywionych, jakie pamiętamy, a miało mo­
menty prawdziwie dramatyczne. Nie brakło prelu- 
ilyów do głównej akcyi.

Pierwszera preludyum była dyskusja nad na­
glącym wnioskiem Wójcika o dochodzenie krzywd 
wyborczych. Ciekawym jej momentem była mowa 
.namiestnika przeciw Wójcikowi. Mówiąc o w y b o ­
r a c h  — powiedział namiestnik między innemi:

.Mam przekonanie, że z n a c z n i e  m n i e j  
w t y m  r o k u ,  n i ż  d a w u i o j ,  m o ż n a  p o d n i e ś ć  
z a r z u t ó w  i że to mamy do zawilzięezeuia właśnie 
władzom adiniuistracyjnym, któro postępowały w o- 
gromuej większości z taktem bardzo porządnie i le­
galnie i sam p. Okuniewski przyzna mi, że jest 
mniej zarzutów niż dawniej".

Ustęp powyższy przytoczyliśmy ściśle według 
s t e n o g r a m u .  Namiestnik stwierdził, że było mniej 
powodów do zarzutów, niż było dawniej, to znaczy — 
i  o za poprzedników hr. Piuiuskiego b y ł y  p o w o d y  
do zarzutów, dalej, że i o b e c n i e  s ą  p o wo d y ,  
wijcŁzcio, że obecnie jest icli mn i e j .  Oto ostatnie 
twierdzenie — niech się z hr. P i  ni ń s  k im  rozpra­
wią jego obaj poprzednicy, ks. S a n g u s z k o i hr. 
B a d e n i  Kazimierz — czy będą oni hr. Piuińskie- 
mu wdzięczni zatwierdzenie, że t e r a z  jest m n i e j  
jpowodów do zarzutów — że zatem za ich rządów 
było ich — w i ę c e j ,  i czy to jes t s ł u s z n e  — 
ocenić dziś trudno. Jednak — czuć w tem trochę 
c h ę c i  z w a l e n i a  w ł a s n e j  w i n y  n a  o b c e  
b a r k i .

Preludyum drugie tworzyła dyskusya nad wnio­
skami komisyi budżetowej o sprawozdaniu Wydziału 
krajowego w sprawie klęsk elementarnych. Zabrał 
,glos hr. S t a d n i c k i  Stanisław — i jako prezes 
j kl ubu r o l n i k ó w ,  w formie niesłychanie oględnej, 
delikatnej, ale stanowczej, wytoczył żale do rządu 
z powodu zaniedbania bardzo żywotnych interesów 
krajowego rolnictwa — w czem oczywiście główną 
rolę grała hauiebuie przez rząd zaniedbana sprawa 
regulacyi rzek. Gdyby całą mowę Stadnickiego wy­
cisnąć i w jednym wyrazie streścić — to znaczy ona 
po pro3tu: n i e z a d o w o l e n i e .  Naturalnie, że nie 
było to wyrażone tak, jakby to wypowiedział jaki 
poseł opozycyjny — ale różnica była tylko w formie, 
w istocie rzeczy zaś Lyło wprost opozycyjne nieza­
dowolenie. Wyzyskał to wyśmienicie poseł S t o j a -  
j ł o w s k i — ku wielkiemu zgorszeniu konserwatywnej 
większości, zwracając przeciwko niej i przeciw rzą­
dowi wszystkie, aksamitem obłożone, a jednak kolące 
.ostrza mowy Stadnickiego. Więc przyznajecie — 
wołał — że nie umieliście w Wiedniu wymusić tyle 
posłuchu dla głosu kraju, aby najżywotniejsze inte­
resy tego kraju zabezpieczyć. Więc przyznajecie, 
'że jest źle — a z winy rządu. Ze spuszczouemi

oczami słuchała większość tych oskarżeń — i nic 
miała na to nic do powiedzenia.

Ale były to tylko proludya. Nastąpiło sprawo­
zdanie komisyi budżetowej o prowizoryum budżeto- 
weiu, nad którem rozwinęła się — jak zwykle przy 
tych sposobnościach — dyskusya o wszystkiem in- 
uem, tylko nie o budżecie i nie o prowizoryum. I  nic 
dziwnego! Była to jedyna w tych dwóch dniach spo­
sobność wytoczenia przed Sejmem wszystkich s ł u ­
s z n y c h  żalów i oskarżeń z powodu ostatnich wy­
borów.

Szereg tych oskarżeń zaczął poseł Wójcik. 
Mówił bardzo silnie. Ten „chłop", który w sposób 
świadczący o głębokim żalu, skarży się na złamanie 
i pogwałcenie obywatelskich praw wyborców, który, 
nie przebierając w wyrażeniach, p i ę t n u j e  i po- 
t ę p i a nadużycia władz — ta Izba, w swej ogro­
mnej większości konserwatywna, czująca w głębi 
duszy w s p ó ł w i u ę swoją w tych nadużyciach i 
zmuszona prostą arguuieutacyą tego opozycyjnego 
chłopa do  m i l c z e n i a  — to bez przesady, był 
moment w wysokim stopniu dramatyczny. W tym 
samym duchu mówili potem Okuniewski i Stoją- 
łowski.

Tymczasem po za gmachem sejmowym — dzieją 
się dziwne rzeczy w stolicy kraju. Na niektórych 
ulicach tłumy ludności wznoszą jakieś radośue okrzy­
ki — formują się całe kolumny „tłumów", idące 
w pochodzie poważnym, chociaż wcale nie milczą­
cym — a po wielu ulicach i placach oddziały wojsk, 
z reprezentantami policyi, szykują się ku zapobieże­
niu jakiemuś nieistniejącemu niebezpieczeństwu, ku 
ratowaniu niezagrożonego „porządku społecznego". 
Powodem tego wszystkiego, dokouauy ogromną wię­
kszością głosów wybór opozycyjnego kandydata do 
Rady państwa we Lwowie p . R o m a n o w io z a . 
W chwili, gdy w Sejmie na wieczornem posiedzeniu, 
padają ciężkie zarzuty przeciw rządowi i jego orga­
nom z powodu wyborów — pojawia się na sali świeżo 
wybrany opozycyjny poseł s t o l i c y  kraju, witany 
przoz przyjaciół serdeezuemi gratulacyami, przez kon­
serwę i jej Beujaiuinków „także — demokratów" wi­
tany... spnszczouyini na kwintę nosami.

Mówi Stojałowski. Gdyby! Gdyby te u Stojałow- 
ski był i n u y. Gdyby nie igrał tak lekkomyślnie 
wspomnieniami r. 1846, jak to się wczoraj stało — 
gdyby w toku mowy nie zapędzał się za daleko. 
Wogóle — jego mowa o wyborczych nadużyciach 
pomimo niejednej przesady, r o b i  w r a ż e n i e  b a r ­
d z o  s i l n e .

Zabiera głos p. namiestnik. Gdybyż chciał on 
kiedy przypomnieć sobie — że n ani i e s t  ni k nie 
może, nie powinien mówić tak, jak  woluo móv. ićłj;o- 
słowi. Mowa jego — uie po raz pierwszy — była 
niesłychanie słaba. Niemcy ten sposób mówienia wy­
bornie nazywają „sclialop". Nie było w niej czuć ani 
rozumnego poczucia i przeświadczenia w ł a d z y  ■*—

ani też p r z e d m i o i  o w o ś c i, jaką reprezentant 
władzy mieć powinien. A gdy z powodu faktu are­
sztowania posła Wójcika — namiestnik dał interpre- 
tacyę ustawy, ścieśniającą nietyikalność poselską — 
wywołał ogólne n i e z a d o w o l e n i e .  Posłowie sej­
mowi nie spodziewali się, że namiestnik będzie usta­
wę o nietykalności tłómaczył w sposób ś c i e ś n i a ­
j ą c y ,  temu niezadowoleniu dał wyraz poseł R o m a- 
n o w i c z ,  uzasadniając prawdziwie wolnomyślną in- 
terpretacyę, iż nietykalność zaczyna się od ogłosze­
nia patentu, zwołującego Sejm. Znalazł też inowcu 
kilka silnych akcentów oburzenia przeciw w y b o r- 
c z y m  k r z y w d o m  i n a d u ż y c i o m ,  zwłaszcza 
zaś założył p r o t e s t  przeciw naruszeniu p r  a w 
S e j m u  przez aresztowanie posła Wójcika.

Posłowie ludowi i demokratyczni bardzo gorą­
cym aplauzem przyjęli to krótkie przemówienie — 
w którem jednak poseł lwowski znalazł jeszcze miej­
sce do protestu przeciw podsuwanej stronnictwu de­
mokratycznemu teudeucyi „Precz z liolem" — do 
przyłączenia się do gorących, przoz Eksc. Dziedu- 
szyekiego podniesionych życzeń, ażeby w s z y s c y  
przez p, Wójcika reprezentowani przejęci byli naro­
dowymi ideałami tak, by nie, szli do obcych po prawo. 
Do tego koniecznym warunkiem jest s p r a w i e d l i ­
w o ś ć  we wszelkich stosunkach publicznego życia.

Oto, jakiem wrażeniem skończyła się krótka 
wstępna część o s t a t n i e j  sesyi obecnego okresu 
sejmowego. _______

Z  teatru.
(.„Tragedye duszy" — Sztuka Bracja).

Mimowoli przed oczyma taszami przedstawia 
się wielka, niezmierzona świątynia. I  w tej świątyni 
w powietrzu, pod sklepieniem, to znów ku zie­
mi przypadłe całcmi strugami pluną lampy. Moc 
ich niezliczona. Miliony milionów. Płoną, drgają, 
rzucają czasem oślepiające blaski, czasem krwawo 
zamigocą tragiczną barwą, czasem cicho, martwo, 
wpółsenuie zdają się drzemać w przestworzu...

Tych lamp tak wiele ile istot ludzkich.
Bo — to są ludzkie dusze...

Storo więc znajdzie się pisarz tak śmiały, 
że całą sztukę swoją przeznacza na to, aby rozsnuć 
przed oczyina widza los takiej ludzkiej duszy — 
widz uczuwa wielką niecierpliwość i niepokój. Tra­
gedye duszy? — Tragedye!... A więc to będzie je ­
dna z tych lamp o krwamym bolesnym roflekcie, 
to będzie poszarpany jeden duoli człowieczy na strzę­
py w walce, czy to z wpływami zewnętrznymi, czy 
z owem fatum, na które i dusza w swej potędze na­
wet nie ma dość odpornej sity. Dusza ludzka obecnie 
doszła do takiej łatwości wynurzenia swych stanów, 
swych holów, zwątpień, pragnień nadziei, rozpaczy,

Sienkiewicz weJFrancyi.
P r r y ż  w grudniu.

Powodzenie Sienkiewicza we Francji sprawiło 
nam wszystkim wielką i szczerą radość. Nawet lu­
dnie zamieszkali od dawna na obczyźnie, zupełuie 
niezależni od swojskich koteryjnyeli sympatyj i wzglę­
dów, odczuli je głęboko — jakże nie cieszyć się, 
widząc, że rodak, jedynie dzięki sile swego geniusza 
został raptownie bohaterem dnia, ulubionym pisa­
rzem w tym kapryśnym, wykwintnym i wybrednym 
Paryżu! W tem zwycięstwie Sienkiewicza tkwi ogól­
niejsza prawda, zasada wyższej sprawiedliwości dzie­
jowej.

Zachwyt francuskiej publiczności, kiody pozwo­
lono jej poznać talent naszego głośnego pisarza, był 
pięknem zjawiskiem bezstronnej i szczerej czci, od­
danej geniuszowi. W każdem uwielbieniu bowiem 
tkwi już coś pięknego: hołd złożony moralnej sile, 
żywioł wiary i entuzjazmu, najszlachetniejsze uczu­
cia duszy ludzkiej, ale okoliczności, zupełnie wy­
jątkowe, nadają tym przejawom gorącej adrniraeyi 
i uwielbienia charakter szczególnie sympaezny i zaj­
mujący, prawie symboliczue znaczenie. Zwyciężył tu 
nie tylko mdywidualiiy talent znakomitego artysty, 
ale geniusz literatury naszej wogóie, zupełnie za­
niedbanej i pogardzauej we Franeyi do tego stopnia, 
że Francuzi wierzyć już nie chcieli, że istnieje na­
wet polskie piśmiennictwo.

Napróżno, szczupła liczba krytyków — autor 
tej korespondencji należał do nich zawsze — upar­

cie od łat kilku zwracała uwagę publiczności i pra­
sy francuskiej — i to w najbardziej rozpowszechnio­
nych pismach tutejszych — na piękny rozwój na­
szego piśmiennictwa, na mnóstwo wielkich talentów 
polskich we wszystkich sferach i rodzajach twóBzo- 
ści literackiej, na wyższe znaczenie artystyczno i 
moralne całości tej literatury polskiej, rozwijającej 
się powoli. W najbardziej niepomyślnych warunkach 
materyalnych, a która jednakże była i jest dotych­
czas jedną z bogatych i pięknych literatur nowoży­
tnych. Ale francuska publiczność, aczkolwiek nader 
wykształcona i rozumna, odznacza się uddawna dzi- 
wuem lekceważeniem wszelkiej cudzoziemszczyzny — 
dotychczas poprostu słyszeć o uas nie chciała, po­
wiedźmy to otwarcie — i teraz dopiero, po olbrzy- 
mieui powodzeniu Sienkiewicza, raczy ona, jak w da­
wne i lepsze czasy, z olbrzymią sympatyą uznać 
urok i potęgę naszego moralnego, narodowego gen- 
juszu. Doniosłość tego faktu, dla uas pochlebnego 
w prawdziweni znaczeniu tego wyrazu, wlaśuio dla 
tego, że nikt u nas uie pochlebiał Francuzom, (acz- 
kolwiek zawsze żywiliśmy szczere uwielbienie i przy­
jaźń prawdziwą dla wielkiego narodu, który tyle 
zrobił dla dobra ludzkości i rozwoju nieśmiertelnej 
sztuki) doniosłości tej raptownej zmiany opinii pa­
ryskiej, która z właściwą rodakom Wiktora Hugo i 
Lamartina wrażliwością i przesadą po niesprawiodli- 
weni i uieslusznem lekceważeniu wszystkiego, co 
polskie, dzisiaj o niczem iunein słyszeć nie chce po 
za obrębem dzioł Sienkiewicza — charakterystyczne 
cechy tego umysłowego przełomu nadają powodzeniu 
Sienkiewicza tak wzniosłe, prawie dziejowe znacze­
nie, żc niezawodnie interesującem będzie dla naszej

publiczności treściwe, lecz prawdziwe opowiadaniu 
historyi dzieł autora „Potopu" we Franeyi.

O tryumfach paryskich znakomitego rodaka, 
wiele bardzo u nas mówiono, lecz faktycznych szcze­
gółów, bodaj, że nikt nie przytoczył. A najdrobniejszy 
nawet szczegół, gdy poznać pragniemy biografio i 
wpływ moralny wielkiego pisarza, napozór błahy na­
wet fakt ma swoją cenność.

Powodzenie Sienkiewicza przyjęło niezwykle 
olbrzymie rozmiary zaraz po wydaniu wspanialej po­
wieści „Quo Yadis", w której z taką głęboką silą 
dramatyczną, z taką prawdą psychologiczną i jedno­
cześnie z tak szczerą poezyą i wiarą odtwarza pol­
ski powieśeiopisarz, po tylu innych poetach, walkę 
chrześcijaństwa ze światem starożytnym. Bogactwo 
kolorytu, mistrzowska technika powieści, udatuie na­
szkicowane charaktery Ner ma i Petroniusza, a szcze­
gólnie potężna i wzruszająca głęboko natchnienie re­
ligijne, którem przesiąknięty jest nawskróś ten k la­
syczny dziś w całym świecie utwór, odrazu zachwy­
ciły paryską publiczność. Powodzenie książki tak 
wielkie, że żaden autor obcy nie cieszył się we 
Franeyi, przynajmniej w takich rozmiarach, wpły­
wem moralnym i popularnością- Jest to ulubiony 
utwór we wszystkich warstwach społecznych dzisiej­
szej Franeyi. Każdy trochę wykształcony i myśl.;. y 
człowiek przeczytał ją  i kupił. Tylko o tym utworzą 
mowa zawsze i wszędzie od sześciu prawie miesięcy. 
Sprzedano dotychczas dwakroć sto tysięcy egzempla­
rzy, bardzo zresztą udatnego tłumaczenia p. Koza­
kiewicza. Cyfra bajeczna nawet we Franeyi, gdzie 
setne wydauie książki przedstawia mcueimum możli­
wego powodzenia. I  naturalnie, zaciekawieni i za-
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iż dramatopisarzowi przychodni łatwo, skoro już du- 
ciiową obrał analizę i siarę, znaleźć prawdziwą tra- 
gcdyę duchową i tą  zająć duszę widzu. Lecz Brafco 
tego nie uczynił, a w dodatku spełnił biąd kardy­
nalny, spełnił tca błąd, który popełniają najuiezro- 
zumialej dla nas i inni psychologowie".

Oni wszystkie tragedye duszy opierają na obja­
wach... zmysłów, a więc i ciała. Gdy one, mówią, 
„patrzcie, jak cierpi dusza* — widz przeczy mimo- 
woli w swym umyśle. To nieprawda! tu się rozcho­
dzi nie o duszę... tu idzie o ciało, o miłość zmysło­
wą, o jakieś zawikłania zmysłowej niewiary, o wie­
czny zatarg dwóch płci, ale nie dwóch d u tli ów. I  
dlatego dusza widza nie odnosi wrażenia, iż przed 
nią rozgrywa się coś, jakaś trugedya duchowa. Ten 
tragizm wyrasta z pnia zmysłowego i grubo real­
nego. Bracco więc chybił celu od razu i dlatego 
jego „Tragedye duszy" robią chybiony efekt. W pra­
wdzie, gdy zmysły się uspokoją, cierpi potem dusza, 
nie tego cierpienia podstawą jest przyczyna zmy­
słowa. W teru Szekspir, Ibsen, Hauptman, Strind- 
łierg, Bcuubourg, Yrlliers, Mueterliuck są niedości- 
guieni. Oni umieją odłączyć duszę od zmysłów — 
liduchowić ją  i wykazać nam jej w ł a s n e  tragedye, 
hole i cierpienia.

Bo kogóż pokazał nam Bracco?
Żonę — męża i kochanka.
O! nierozerwalna trójco trojańska 1 Lecz Brac­

co wplótł jeszcze w ową tragedye dziecko, jak ongi 
Dumas w „Męce kobiety" i kazał nam patrzeć na tę 
wiarołomną, bardzo zwyczajną historyę jak na... tra- 
gedyę duszy. I  gdy potem przychodzą zawikłania, 
fik ta — wszystko to jest nam znane, nieciekawe, 
banalne i szablonowe mimo bardzo drastycznych efe- 
ków, jakie mają niby stanowić realistyczny i moder­
nistyczny koloryt sztuki.

Ow mąż „poczciwy" a „ślepy* cierpi, ale cier- 
pi l ic  o duszę żony, która może wymknęła mu się 
z jego duchowego posiadania i stała się własnością 
innego. Nie — jemu chodzi o to, że w domu u nie­
go jest „kawałek ciała" tamtego i on nie chce znieść 
tej myśli.

Żona — mówi tylko o oddaniu się ciclesucm, 
kochanek o posiadaniu — doktor o chorobie t-ije- 
mnej a dziedzicznej — słowem ciągle, bezustannie 
w tej sztuce jest „ciało" i ciało na ustach i myśli 
wszystkich. O nie się rozchodzą, szarpią, dręczą, mor­
dują , tęsknią, m arzą, ale dusza, och! och! gdzież 
tam jest dusza? Bo dusza ludzka, to ogrom, to ta­
kie wielkie, rzeczywiste tragedye, które nią szarpią, 
że owe tragedye Bracca są śmieszne i f a m jlwu.

I  gdyby, już odłączywszy ów fałszywy tytuł, 
wziąć tę sztukę po prostu jako tragedyę wiarołom- 
ŚLwa, to i tu nie ma nic zajmującego — nic no­
wego.

Te spowiedzie żon błądzących, które błądzą 
„same uie wiedząc, dlaczego", widz już umie na pa­
mięć, te wyrzuty męża „nieszczęsna! ty! tyI czy to 
być może!" — a potem sataniczny kochanek, Które­
go odpycha dumnie już wystygła kobieta: „idź pan, 
bo cię każę wypędzić!" — lub „do dziecka nie masz

prawa!* Publiczność słucha, przyjmuje to, bo cóż ma 
począć, alo się nudzi, uśmiecha i wreszcie, gdy tu 
mało zajmująca para małżonków padła sobie w ob­
jęcia — oddycha — „ach! nareszcie".

Jakaż więc może być mowa o technice, o bu­
dowie, skoro jest to szablon i nic więcej, tylko 
szablon ?

Do owej wielkiej świątyni, w której płoną mi­
liony lamp krwawych jak rubiny, świetnych juk bry­
lanty', spokojnych jak wygasłe gwiazdy — do taj 
świątym dusz nie zajrzał tym razem Bracco i nie 
zajrzała z nim publiczność lwowska. Mało jej było, 
tej publiczności, ale i ta garstka spoglądała po so­
bie z podziwem — a dlaczego?

Bo słyszeli... pół sztuki!

Tak — niestety. Słyszeliśmy pół sztuki. Co się 
stało? Nikt uie wie. To wiemy wszakże, iż wszyscy 
prawie artyści usiłowali być nadto nastrojowi. Mó­
wili tak, że pomimo natężeń zrozumieć zaledwie pół 
sztuki było można. Jeden pan Solski, który ma bar­
dzo wyraźną dykcyę, był zrozumiały — iuni kryli 
swe role jak najgłębsze sekreta. Szkoda jednak. 
Parnia Alkowi u napracowała się ciężko. Na jej mło­
de barki włożono zbyt wielką odpowiedzialność. Ta 
rola, Katarzyna, napisana niezręcznie, znuży najwy­
trawniejszą aktorkę. Pannie Arkawiu przychodził z po­
mocą jej wielki talent, u jednak padała literalnie 
pod ciężarem roli. Miała mementa niezwykle piękne, 
czuła prawdziwie — brakowało jej techniki, szamo­
tała się jak w siatce, którą rwała, tracąc siły. Dla­
czego zrywać pannie Arkuwin te młodo siły? dla­
czego powoli, stopniowo nio rozwijać w niej tyrń 
niepospolitych zdolności? Taka rola, jak Katarzyny, 
może sforsować glos artystki, może ją wpędzić 
w manierę, bo w braku i w nieświadomości technicz­
nych ułatwień, młoda artystka manierą ratować się 
będzie w trudnych przejś dach. A przecież, ażeby 
zrozumieć, jak piękny jest talent panny Atkawin, 
dość przypomnieć scenę wyznania w akcie pierwszym 
i porywającą uczuciem scenę po śmierci dziecka.

Całość roli nie magla, być zarysowaną, bo sił 
artystce zabrakło. Dala tylko poszczególne piękne 
chwile, to jest to na co się zdobyć teraz jest w stanie. 
Inaczej grała pani Solska tę jedną d u c h o w ą  po­
stać w tych tragedyach duszy. Pani Solska nakre­
śliła sobie sylwetkę uosobionej dobroci kobiecej i 
wypełniła ją  wybornie. Gdy ukazywała się smukła i 
biała na ciemuum tle drzew, robiła wrażenie dobrego 
duclm. Co do pana Bednarczyka jestem w kłopocie. 
Pan Bednarczyk jest zdolnym i pracowitym aktorem, 
ale pan Bednarczyk do roli owego męża zupełnie 
się nic nadawał. Twardy jego glos niepodatny do 
wyrażenia większych uczuć, gra pomimo chęci ostra 
— czynią z p. Bednarczyka użytecznego artysta w 
rolach starców. Owa. rola męża należała się bezwa­
runkowo panu Chmielińskiemu, bo także pan Bednar­
czyk jest do niej za mało technicznie przygotowany.

Pan Solski nadal kochankowi zewnętrzną cha­
rakterystykę, uie szablonową ale zrobić z tej postaci 
nic nie mógł, bo uię do zrobienia uie miał. Łamie 
się bowiem ów don Źuau schorowany, wpada w sen­

tyment — wreszcie odchodzi i mówi „bądź szczęśli­
wa!" Przynajmniej zrozumieć można było, co pan 
Solski mówił. Co do ruszty raz jeszcze powtarzam, 
iż z trudnością chwytało się jakieś słowa. W sztu­
kach współczesnych nie można krzyczeć, jak w obozie, 
ale trochę względu dla publiczności mieć trzeba, a 
nastroju przez szeptanie nie podnosi się wcale.

Zapolska.

Gzas odnowić przedpłatę!
na S ło w o  P o ls k ie ,  które wśród pism polskich pier­
wsze zajmuje miejsce co do bogactwa treści, najszyb­
szych i najobfitszych informacyj i  współpraco wnictwa 
najwybitniejszych sił fachowych w każdym zakresie.

Sło ivo  P o lsk ie
jest najtańszem pismem polskiem *SH

Prenumerata za d w a  w y d a n i a  d z i e n n i e  wynosi:

We Lwowie r czułe . . 24 koron 
kwartalnie . , G „
miesięcznie . 2 „

N a prowincyi 1-razowa 2-nisoi.va
wysyłka

rocznie . . 2G*40 kur. 32'— kor. 
kwartalnie . G'G0 „ S-— „

' miesięcznie . 2-20 „ 2-70 „
Za granicą. W Niemczech miesięcznie 4 ker.

W innych krajach 6 „

S ło w o  P o ls k ie  poda w f e l j e t o n i e  w r. 
1901 powieść G a b r y e l  i Z a p o l s k i e j  „Jak tęcza", 
powieść „Ugodowoy* przez jednego z najznakomitszy cli 
dzisiaj pisarzy polskich; powieść lir. Łosia „PJOWO 
Hasła", a prócz tego wiele iuuych utworów pierwsi, 
rzędnych pisarzy.

W b e z p ł a t n y m  d o d a t k u  książkowym 
chodzą „ Wy k ł a d y  l i t e r a t u r y  p o w s z e c h n e : -  
A. Mickiewicza. Wyszle tomy można nabywać z?i i i u -  

platą GO ii. za tom.
Każdy prenumerator ma pniwo otrzymać ni e­

b y w a ł a  p r e m i ę ,  składającą się 2 biblioteki dzićł 
pisarzy polskich i zagranicznych o 113 tomach, za ba­
jecznie niską cenę 30 koron ryczałtowo, lub po S ko­
ron w ratach kwartalnych. Prenumeratorzy, płacący 
ratami, otrzymują biblioteczkę w seryacli: pierwsza, 
dtuga i trzecia po 25 tomów, czwarta 38 tomów.

Kromka miejscowa.
L w ó t , 22 grudnia.

J u tr o .
—  23 grudniu. Niedziela, Wiktoryi p — Myny i Ermofi
— Wseliud stu lili o  godzinie 7 minut 57, złteliód o godz. 4 

mi mit 3.
l ‘o ju tr z e :

—  24 grudnia. Poniedziałek. Adaiua i Ewy. Wigitiu. —  
Dunyitii pr.

—  Wschód słońca o godzinie 7 minut 57, zachód o  godz. 4 
minut 3.

— O godzinie 12 w  południe w Kuzynie miejskiem wspólny 
opłatek.

N o w i  p r e n u m e r a t o r z y ,  którzy przyślą w gru­
dniu prenumeratę na rok przyszły (nawet m iesięczną) 
wprost pod adresem : Słow o Polskie, Choiążczyzna 17, 
otrzymają przez pozostałe Jni grudnia uasze pismo 
bezpłatnie.

Z  U n iw e r s y t e t u .D z i ś  w południe w nuli tutej­
szego Uniwersytetu odbyta się promocya na doktorów 
wszech nauk lekarskich pp. Józefa Markowskiego, ro­
dem ze Lwowa, Izaaka Klarfełda, rodem z Przemyśla.

Na doktora pen w zaś p. Kalinaun Ozyasza Fruchtu, 
rodem ze Stanisławowa.

3 'Z a r a in . Józef Planner, praktykaut głównego  
urzęau podatkowego we Lwowie, złożył egzamiu ra- 
eluinkowo-państwowy przed komiayą egzam inacyjną ua 
miestuictwa d. 20  grudnia b. r.

T o r / a r z y s t w o  d z i e n n i k a r z y  p o lu ld c h  we 
Lwowie reprezentują na jubileuszu Heuryka Sienkie­
wicza w W arszawie pp. Atlarn Krecimwiecki i Tadeusz 
Czapelski.

W y d z i a ł  f i l i i  „ P r o ś w i t y * ,  Towarzystwa dą­
żącego do łączności Polaków z Rusiuami, za inieyatywą  
sw ego prezesa i założycielu ks. L e-ua Lewickiego, 
proboszcza w Pakowcaoh kolo Bóbrki, urządza w duiu 
27 grudnia koncert w Bóbree. Czysty dochód 3 tego 
koncertu przeznaczonym jest na założenie miesięczniku  
dla popierania dążności Towarzystwa. W koncercie: 
weźm ie udział młodzież akademicka lwowska, urozmaica­
jąc ją  śpiewami churalnunii.

F r .n k c y o n a i  ? u 9 z  i  s t r a g a n i a r k a .  Tragiko -
m edya modernistyczna z lw owskiego bruku w jednym  
akcie, ale za to bolesuym. Puu Szczepan Gar., funkeyo- 
uuryusz magistracki, strażnik, przystroił się  w konfade- 
ratkę i herby miasta i dumny z przeprowadzenia na 
poselskie stanowisko Eksceleucyi —  uczul potrzebę 
wyładowania radości, która jego pierś lojaluą rozpie­
rała. Co ua drodze, było nieprzyjacielem ! Groźny i 
dumny z lwem nad czołem kroczył po Lwowie. W oczach 
Ciiuji Stuchel, straganiarki, wyczytał jednak zaw sze  
zwątpienie co do jego wielkości. Postanowił zgnieść*'

l iK O U J  Ł IID 1 IG
Lwów, plao Maryaokil. 8.

chęceni tyra niespodzianym tryumfem wydawcy i re ­
daktorzy pistn codziennych, i peryodycznycli powzięli 
zamiar odrazo przetłumaczyć i dać poznać francu­
skiej publiczności inne utwory obecnie słynnego w ca­
łej Francyi polskiego autora. Ale ze zwykłą tutejszą 
lekkomyślnością ton sympatyczny i racyonalny pro­
gram uskuteczniony zosiał w sposób dziwnie uie- 
udatuy i nielogiczny. Najpierw, po co odr.tzu rzucić 
w obrót księgarski wszystkie dzieła naszego znako­
mitego rodaka? Przecież i u nas odrazu uie mogłaby 
publiczność ocenić należycie tych piękuych, głębokich 
i rozmaitych utworów.

Wziętość utworów Sienkiewicza, dotąd już zna­
nych tutejszej publiczności, jest olbrzymia i wyjąt­
kowa, ale nie każda powieść wywarła jednakie wra­
żenie i nie każda cieszyć się będzie nadal wzglę­
dami francuskiego społeczeństwa. Żadną, jak sądzę, 
nawet „Ogniem i mieczem" nie doczeka się tryumfu 
powieści „Quo yadis". Najbardziej podoba się do­
tychczas „Ogniem i mieczem" — jest to zresztą 
niezawodnie arcydzieło Sienkiewiczu w sferze po­
wieści historycznej narodowej, i w ogóle arcydzieło, 
jako powieść, poemat epiczny i obraz plastyczny 
minionych stuleci, epok tragicznych i strasznych 
walk przeszłości. Francuzi od razu to odczuli i zro­
zumieli, aczkolwiek pierwsze feljetouy w gazecie 
Le Malin zawiodły czytelników. Lecz w ogóle 
„Ogniem i mieczem" ma ogromną wziętość i zostanie 
zarazem powieścią popularną, przez wszystkich łu­
biana i cenioną, a przoz artystów i pisarzy facho­
wych wysoce i słusznie uwielbianą. Natomiast „Ro- 
,dżina Połanieckich* którą piszący te słowa osobiście 
zachwyca się, i w której tyle prawdy, poozyi. wdzięku 
i pogodnej filozofii życiowej, tyle zdrowego realizmu 
i powieściopisarskiego mistrzowstwa technicznego, 
.Rodzina Połanieckich", którą drukuje obecnie Le 
Tempa, żadnego nie wywiera wrażenia i publiczność 
francuska jej nie rozumie, widzi tylko jej lokalną 
fabułę i ostro ją krytykuje.

I  prześliczny „Bartek zwycięzca", niogdyś

Z powodu przeniesienia handlu g &  g

do Mela „George’a“ f  f  f  §  i| I
urządzam za zezwoleniem włafliy J  §

już tlómaczouy przez Teodora Wyzewskiego — dzi­
siejszy słynny krytyk Bemie des deux mohdes z Wy- 
zewa — mimo szczęścia, jako dawniej u tych Fran­
cuzów, których mordował niegdyś podczas wojny 
1870 roku, jako pruski żołnierz — nowy przekłuli 
dzieła nie znachodzi wcale nabywców. I  młodzień­
cza,, dhjciFż sympatyczna powieść „Na manie*, ni­
kogo zadziwić tu, olśnić tu nie mogła. Lecz w ogó­
le powodzenie Sienkiewicza olbrzymie, tak szczere
i trwale, że rywalizować z pieni uie może wziętość 
żadnego z Koryfeuszów młodej europejskiej litera­
tury, których już także tłumaczono we Francyi z po­
wodzeniem. Anglik Rudyard Kipliug, Włoch d’Aunuu- 
zio, Niemiec SiidejanannJ Hiszpan Terez Guldos, al­
bo nawet Ibsen. Żadeu z tych wysoce utalentowa­
nych zresztą pisarzy, nie jest i nie będzie prawdzi­
wie popularnym we Francyi, a „Qno yadis" jest już 
książką narodową w ojczyźnie Wiktora Hugo, Lu- 
mariinehi, Balzaka i tylu innych geniuszów lite­
rackich.

Minęły te czasy, kiedy z takim zapałem bro­
nić musiałem geniusza Sienkiewicza, aby doczekać 
się pozwolenia napisania dłuższego artykułu o jego 
dziełach w paryskich pismach, W każdym razie 
szczycę się tein, że ja  pierwszy oddałjEiu należny 
hołd uwielbienia temu wielkiemu artyście w najbar­
dziej poczytnych gazetach tutejszych: w Figarze, 
w Oaulois, w Journal, w Gil Blasie i w tylu in­
nych. Pierwszy mój dłuższy artykuł o Sienkiewiczu 
znaleźć można w gazecie Figaro 1895 roku. Wtedy 
już chociaż nikt prawie uie wiedział o istnieniu ge­
nialnego pisarza, twierdziłem, że dzieła jego i tutaj, 
pod słonci-ziiem i swobotlnein niebem Francyi zakwi­
tnąć i zwyciężyć muszą. Wyśmiewano wtedy mój 
optymizm i culiizyuziu — ale ja  miałem racyę, a 
nie sceptycy bulwarowi. I  naród francuski zrozumiał 
i ocenił Sienkiewicza, oddał um i oddaje należyty 
hołd uznaniu i uwielbienia. Stanisław Rzewuski.

|  » towarów łokciowy oh, bielony
i  R II l i  i  flarastefo] i mgakjei, oraz kon- 

3 fakoyi damskiej i dsslscinnej
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tęzuoliwalą. Porwał za kij. Razy padły, Chaja krzy* 
oay. kraw się łaje Wreszcie lew magistracki uspokoił 
się jdszedl zwycięski. Na pobojowisku pozostała nie­
przytomna od pobicia straganiarka i wezwauo Towa- 
rzystwo ratunkowe musiało opatrzyć jej rany i potłu­
czenia.

Dwa Cgnie kominowe ugasiła wczoraj miejska 
straż pożarowa. Pierwszy o 1 w południe przy pl. 
Bernardyńskim pod 1. 12, drugi w ul. Mocliuackiego 
około 6 wieczorem, w zabudowań fach parafii św. Mi­
kołaja, W ostatuicli dniach jest to już drugi groźny 
ogień w tych zabudowaniach.

Dzisiejszy „Wiek XX." przynosi portrety: 
posła m Lwowa p. Tadeusza Ic o m i  u o wi o z ą  i Hen­
ryka S i e n k i e w i c z a ,  dzisiejszego jubilata. -

Stan powietrza. W połuduie wskazywał ter­
mometr -+- 4" It.  -fet:*:..,

W  a d m in is t r a c y i  n a s z e j  złożyli stypendyści Zakładu 
Ossolińskich zamiast telegramu do H. Sienkiewiczu 6 Kor. 60 li. 
na gimnasyum w Jeieszym S.

P o s ie d z e n ie  Komitetu budowy ludowego Zakładu leczni­
czego dla piersiowo chorych odbęJzie się dziś w sobutę 22 biu.
0 godzinie 5 popołudniu, w sak posiedzeń magistratu w  ratuszu.

Z  K a s y n a  u rzę d n ic z e g o .  Nowo ukonstytuowany wy­
dział z uwagi, iż Towarzystwo rozwija się normalnie, i że przy­
bywa coraz większa liczba członków, postanowi! dawny lokal, 
przy ulicy Kościuszki 1. 10, głównie z powodu braku sali kon­
certowej zmienić. W tym celu postarał sio o wynajęcie lokal ilo­
ści w gmachu hr. Skarbka (dawnej sali 1 o warzy s twa muzyczne­
go), gdzie też w dniu KI bnf na św. Sylwestra odbedziu się za­
kuwa z tańcami, przy muzyce wojskowej. Wstęp di.u członków
1 ich rodzin po 50 cent., dla wprowadzonych osób po 1 zlr. 
Strój dla pan wizytowy, dla panów frakowy. I.isla otwartu do 
30 grudniu br.

Zapjski literackie i artystyczne.
R e p e r tu a r  te a tr u  m ie js ie ieg o :
W sobotę 22 hm. uroczyste przedstawienie ku uczczeniu 

Só-lotniogo jubileuszu Henryku Sienkiewicza, 1) Uwertura -Moniu­
szki p. I. „Bajka", wykona orkiestra pod kierunkiem p, Elszyku. 
‘i)  Siowo wstępne, wypowie p. Kazimiorz Skrzyński. 3) Wiersz, 
ju ani stawa Rossowskiego, wygłosi p. Tarasiewicz. 4) Uwieńcze­
ni c bihsiu Henryka Sienkiewicza (dłuta artysty rzeźbiarza p. Po­
picia (z udziałem całego personalu). &) „Zagłoba swatem", ko- 
niedya w 1 akcie Henryku Sienkiewicza, (i) Zakończy „Halka", 
akt pierwszy, z udziałem panny Eugenii Strassern.

W nirJzielę 23 bm. o godzinie 8*/* popołudniu: „Hajdu- 
c. ek", komedyn w  4 aktach z powieści Henryka Sienkiewicza 
, Pali W ołodyjowski11 przerobił nu scenę J. N. Popławski

W niedzielę wieczorem o godzinie 7: „Nietoperz", opera 
komiczna w  3 aktach Jana Straussa.

W poniedziałek 24 bm. z powodu wigilii teatr zamknięty.

Jubileusz Sienkiewicza.
(Depesze „Słowa Polskiego1').

Warszawa, 22 grudnia. Zjazd imponujący. 
Zo wszystkich stron Polski i z różnych ziem obcych 
przybywają uczennicy wspaniałego obchodu.

Calu Warszawa przystroiła się, jak we święto. 
Ruch na ulicach ogromny. Znaczną partyę biletów 
na przedstawienie wyłowili niestety spekulanci i 
uprawiają bajeczny ażiotaż, dyktując prawdziwie ba­
jońskie sumy,

Między innymi przybyli wczoraj: Zdzisław ks. 
Czartoryski z Poznania, Kazimierz Pocliwalski 
z Wiednia, A d a m  Krechowie ki ze Lwowa, Włady­
sław Łebniski z Poznania, Stanisław br. Tarnowski, 
prof. Morawski z Krakowa, Roman Piłat, profesor 
ze Lwowa,

Na obchód wysłały deputacye swe między in- 
nemi: Krakowska akademia umiejętności, Uniwersy­
tet lwowski i Towarzystwo przyjaciół nauk w Toru­
niu. Dalej przybyła deputacya Śląska z Cieszyna, 
delegacya Polaków z Moskwy, delegacya Polaków 
z Petersburga, delegacya Polaków z Inflaut, Witeb­
ska i Potocka, delegacya z pow. miechowskiego, de­
legacya z gubernij południowo-zachodnich (Ukraina, 
Podole), przedstawicielo miesięcznika Buslcaja myśl, 
depntacya kolonii czeskiej w Warszawie, przedsta­
wiciele pracowników handlowych i przemysłowych, 
przedstawiciele pracowników kolejowych, delegacya 
z Zakopanego, Przedstawiciele Kasy literackiej.

Darów liczba nieskończoną. Depesze z Amery­
ki nadchodzą dziś całymi stosami.

W a rs z a w a ,  liziś o godzinie 1 w południc 
w uroczyście przybranej żywymi kwiatami sali ra ­
tusza, po przemówieniu biskupa Ruszkiewicza, po 
wręczeuiu Sienkiewiczowi tytułu własności Oblęgorka 
i po przemowach delegatów, zabrał glos Henryk 
Sienkiewicz i podziękował za dowody wdzięczności, 
złożone mu przez kraj następującemi słowami:

Trudno mi wypowiedzieć słowami, jak dalece 
wzrusza mnie dzień dzisiejszy i wszystko, co w nim 
mnie spotyka. Ja , który z powodu prac moich dużo 
zujmowułem się przeszłością z uąjwiększein rozrze­
wnieniem przypominam sobie, że w dawnych czasach 
tak właśnie nagradzano rycerzy, słynnych z odwagi 
i poświęcenia.

Dziś potrzeba nam nie jednorazowych uczyn­
ków, ale pracy długiej i wytrwałej, a tę, właśnie 
pracę moją kraj wynagrodzi! w sposób najwspanial­
szy i najzgoduiejszy z tradycyą naszą, bo nagradza 
mnie ziemią. Nic nie przychodzi bez trudu, zatem i 
ja  musiałem tworzyć w pocie czoła i mogę powie­
dzieć, że Bóg pobłogosławił pracy mojej.

Zyskałem miłość swoich, uznanie obcych a na­
wet względny dostatek, brakło mi tylko jednego,

brakło mi tej ziemi, w której wszyscyśmy wyrośli, 
która jest i będzie niewzruszoną podstawą żyda i 
nieśmiertelną matką pokoleń, a oto wzywa innie 
ten kraj i ofiaruje mi szmat tej ziemi dla mnie i 
dla moich dzieci.

Podwójny to dar, bo dar dla serca i dla du­
szy nieraz po pracy wyczerpanej. Wy tym d .rem 
przynosicie mi spokój w znużeniu po pracy. Jakże 
wspaniały jest ten dar dla mnie i dla dzieci moich 
po wszystkie dni ich życia. Nie wiem, czy znajdę 
słowa podzięki dla was, lecz z serca wyrywa nu się 
okrzyk: „Niech żyje i kwituie to serce ogólne, któ­
re tuk umie czuć i nagradzać".

'Warszawa, 22 grudnia. Pomocnik generał- 
guberuatora Podgorodnikow zastrzegł, iż w razio, 
gdyby podczas uroczystości zaszło coś nieobjętego 
programem’(np. manifestacya uliczna etc.), wówczas 
stanowczo uroczystość zostanie przerwaną.

*• •
Do jubilata wystosowały Redakcye Słowa Pol­

shiego i Wieku X X . następujący telegram:
Płomieni Twojej sławy czasy nie ugaszą,
A Twoja 3lawa, Mistrzu, jest i sławą naszą,
Z laurów, które nu całym dziś kwitną Ci świecie, 
Svyjeży wieniec na ozoło Polski czas uplecie.

Depesze „Słowa Polskiego"
z  dnia 22 grudnia.

N iem cy o galicyjskich  wyborach.
W ie d a ń  Wiener Tugblatt, omawiając rezultat 

wyborów w Ualićyi, powiada, że było rzeczą do 
przewidzenia, iż zupełny brak jednolitej akcyi w obo­
zie postępowym przyczynił się do ułatwienia zwy­
cięstwa stańczykom. Szczególnie cieszą się konser­
watyści z tego, że Koło polskie uwolnione zostało 
od dra Rutowskiego, którego panowie z Kola pol­
skiego uważali za nąjuiedogodniejszego opozycyoni- 

l stę w Kole. Porażka natomiast spotkała konserwa­
tystów przez wy ból Romauowicza.

D ach w yborczy.
Wiedeń. Jako dowód, w jaki sposób zostały 

we Wiedniu sporządzone listy wyborcze, może po­
służyć fakt, że do magistratu 3(1.000 r&klamacyj 
wniesiono.

S kazan y bankier.
Berlin. Bankier Sternberg, który, jak  wia­

domo, został wczoraj skazany na 2 i pół lat cięż­
kiego więzienia, przed udaniem się sędziów na na­
radę zabrał głus i oświadczył: „Panowie sędziowie I 
J a  także m m ambicyę, nie jestem takim nędznikiem, 
za jakiego innie przedstawił pan prokurator. Mam 
wprawdzie wielki majątek, ale zdobyłem go ciężką 
pracą. Tymczasem plany moje, które snułem, zostały 
rozbite oskarżeniem prokuratora. Miałem zamiar ma­
jątek mój poświecić na rozmaite zakłady dla ubogich 
ludzi. Obecnie planów tych wykonać me mogę. Do 
winy się nie poczuwam, nie wiem też nic o prze­
kupstwach w policyi. Proszę was, wydajcie wyrok 
uwalniający. *

Dział ekonomiczny.
Depesze handlowe z d. 22 b. ;n.

K u rs  lw o w s k i:
Za 100 rubli sr. 
Za 100 marek 
20-lruukówka

plauj: 127* — 
53-50 

9 5 0

Żqdajq: 123-12
Gs-80

9.00

(Bank rolnicęy we Lwowie).
Lwów dnia 22 grudnia.
Dziś notujemy za &0 kilogramów loco Lwów.

W a l u t a  k o r o n o w a .
PazenL-u gotowa 7*30 do 7*49. Pszenica na terminu 7'10 

do 7'25 Żyto golowe 6'30 do 0‘50. Żyto mi terminu 
6*20 do 6‘30. Owies obrócimy 5*90 do 0‘10. Owies na tenniiia 
5'80 do G*— . Jęczmień pastewny 5*00 do ;Vf>0. Jęczmień 
browar. 0 ‘— do (5'7ć, Rzepak 18‘f.O do 13*75. Luianka 
10*50 do 11*—. (iroclt pastewny 6’- -  do 6*50. Groelt 
do gotowaniu 6*75 do 12*— . Wyka 5*50 do 6*25 Bobik 5'3'j 
do 6*25. Hreczku 7‘—  do 7*25. Kukurydza stiiiu 0*00 do 0*00 
Kukurydza nuwu. 5*75 do i.— - Cumiel aa GO lido — '— 
do — *— . Koniczyna czerwona 55*— do (:8*— Koniczyna biała 
35*— do 70*— Koniczyna szwedzku 40*—  do 75'— Tymotka 
19*— do 25.—

Spirytus loco za 50 itr. golowy 17*— do 17*60; puritas 
Tarnopol nu terminu 13*25 do 10*75.

Usposobienie wobez silnej podaży pszenicy węgierskiej 
do Gulieyi, ceny tejże obiliżuję się, inne produktu notują nie­
zmiennie.

Co do spirytusu usposobienie również słabsze.

W iU jd e j ,  22 grudnia. UziS o godzinie 10 minut 30 
przed połud. notowano: Marki niemieckie 117*72, Renta majowa 
93*05, Węgici łka renta koronowu 92*55, Akcya kredytowo 
072*25, Kredytowe węgierskie 678*—, Bank anglo-austryack 
271*—, Unioubauk 540*—, Baukvereiii 408*—,  Lueuderounk 
408.— , Kolej pań. 0 0 3 — , Lombardy 112*— , Elbenllml — *—, 
Towarzystwo akcyjne broni — *— Akoye tytoniowe 294'SO Alpi- 
uy 435 — , ił i ni s Muranya 4S5 —, 1‘rayer Eisen — •—  
Losy tureckie 100*50, Iłu la 254c25, 20-lruuków — *— . 
Hodeu-Crodit — *—, Trainwaye —*— A! c e gal. Flanku iiip.

— . 4°/o Gal. pożycz, kr. z r. 1898 — *— , 4°/o Listy zastaw. 
Banku kraj. — *—, Listy Tow. kredyt, ziomsk. — *—.

Tendencya spokojna.
■Ic f I I m,  22 grudnia. O godzinie 12 ab C Dotowaoo

Kredyty 21 OTO, Discoulo Commandlt 176 25.
T endeneya cicha.
V. tr i*( iti, 22 grudnia. (Gieida zbożowa?.
Pszenica ua wiosnę od 7-78 ńo 7*79, pszenica na maj- 

czerwico od 0 — do 0*—, żyto na wiosnę od 7'03 do 7 o4, 
żyto na maj-czerwiec cd  0*— do 0*—, kukurydza na maj- 
czerwiec od 5* 18 do 5'19, owiesj na wiosnę od 6*04 do 0*05, 
rzepak na styczeń luty od 0'— do 0*— , na sierpień wrzesień 
od 9*00 do 0*00, olej rzepakowy na styczeń kwiecień od — '— ' 
□o — *—.

Tendencya .■ml r.
Ziarno.
S C u d a jte sz t , 22 grudnia. Pszenica na kwiecień od 

7*45 do 7 47, pszenica na październik od 7*60 da 7*62, żyto 
na kwiecień od 7*22 do 7*23, ow ies nu kwiecień od 5 03 do 
5*70 kukurydza oa maj od 4 37 do 4.89. Rzepak na sierpień- 
w rzesień — .— do — *— .

Wjdawca i odpowiedzialny redaktor: 
S i j t u i s i a w  i i o s s o w s l t i .

N A D E S Ł A N E .
Rubryka ,jN A D E S Ł A N E “ nie pochodzi cd redukeyi, 

która też za nią odpowiedzialności nie przyjmuje.

Dr. Bronisław Błażejowski
a d w o k a t  w e  L w o w ie

przeniósł kancelarię: ul. Łyczakowska 1. 3.
6S80

Specyalista chorób skórnych i wenerycznych

2 " D : r .  L e o m .  Z E S s u p p
o rd yn u je  od 9— 12 i  od 2—5 6000

*u .lice. T a g - ie l lc i - i s łe a .  l i r .  1 3 .  2 .  p i ę t r o .
M M —■ — M M —M U K B — M — M— HBM Umiiri W M ail

D en ty s ta  D r. E. S e n e n s ie b
po odbytych speeyulnyfch studyaeh w Berlinie utworzył a t e ­
l i e r  d e n ty s ty c z n e  p r z y  u l .  G fa lic k le j  l ( r ó g  Kynkui 
______________________________________________________  6463

Do 9K rntnrrv praktyce w atelier dentystycznym blfcjf.
TU j .  WEISSA i Dr. A. WEISSA, otworzyb-m
własne Atelier, przy ul. Kopernika 1. 8, I p. 7048

Z głębokim szacunkiem E m il  P o r  d es .

Z a k o p a n a „Liliana" poleca pokoje z peusye- 
uatemlub bez. Prospekt na zadanie.

'0447

h a  S w i f t a
polecamy nasz główny

S l k s i s b ć L  ' w i m .
w e f i ie r s M , austnackich  i zayraniuznycii opygmalnych

W szczególności polecamy tanie a bardzo do­
bre wina mołdawskie po 56 ct. za litr wina E£a- 
gyaradar po 48 ct. za litr i stare siedmiogrodz­
kie Riesling. — Wysyłka na prowincyę w 0 kilo­
gramowych beczułkach odwrotną pocztą.

1873 Z poważaniem

M A K S W E S E L  i  S Y N
Lwów, ul. Krakowska 14. (nr. teł. 97).
Nadto polecamy piwo ołomuirieckic z bro­

waru mieszczańskiego i upraszamy, by nusi P. T. 
odbiorcy zeclicieli przy zakupnie baczyć dokładnie na 
napis z „browaru mieszczańskiego" i na zuak ochron­
ny „czerwony orzeł nu białeni polu".

Wysyłki na prawiącyę w becznłkacli od 25 li­
trów i w butelkach od 25 butelek począwszy.

— K A  C ś W I A i E i t ó M i Ę I !  g  

K a s y  i k a s s tk i
jedpie pewna

od w ła m y w a n ia ! ! !  

i ogniotrwałe
SŁYNNEJ EABJjYKl

F. W e rth e lm  &  C o  W ie d e ń
poleca wyłącznie dla Gałicyi i Bukowiny skład komisowy

2 S T . S a r a . r L d . l e a : ,
ulica JAGIELLOŃSKA liczba Ib

Salom ea B re n n e ró w n a  
Jakób  B au m

7038 zaręczeni we Lwowie.

Znane ze 
sw ej nie  

zrów nanej

z fabryki 7- ■ 15M jL E 0 ^ M 2 w  K r a k ó w 1!®
„ w s ą  n a  s k ła d z ie  w e  w szystk ich  s k le p a c h  Narodnsj Toriiowli

tak w p  Lwowie lak i na nrnwincyi. —  Wzor»f i cenniki wysyła fabryka darm o i oołatnie.
- T  u k i cygaretowe
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J Ja A m  Csiliag

3 zo swomi 185 cciii dłngiemi 
włosami olbrzymiemi „Lo- 
roley" dostałam takowe 
przez 14 micsięc. używanie 
mej własno wynale -.ionej 
pomady. Takowa uznana zo­
stała przez słynnych leka­
rzy-, jako jedyny środek 
przeciw wypadaniu włosów 
do przyspieszenia wzrostu,] 
wzmacniania korzeni. Przy­
czynia się dla panów do o-j 
trzymania silnego rozrostu,] 
Lirody i nadaje już po kró- 
tkiem użyciu włosom na] 
głowie i brodzio naturalny] 
poiyslc i obfitość, ochrania 
je przed wczesnem posi-j 
w ieniomaż do późnego wie-' 
ku. C c i i r  SygieSK ii 1  eI. 
■ 3 3 i 5  a l  Wysyłka po- 

g eztą codziennie za poprze- 
g dniem nadesłaniem pienię­

dzy lnb za zaliczką na cały 
• triat z fabryki, dokąd za-] 
mówienia posyłaj n a leż y :

A .W A  C S M jŁA®-,
W ian I. Selcrgasse nr. 5. \ 
Skład główny wo Lwowie: 

3 e a . a i d  l ^ e i n .
GE AND HOTEL. 69r.6‘

gg^-agjł- e a m  ssacacacnaag

5i

Ważne dla Pań!
T y lk o  sa, 1 0  zL

wyuczyć się można w 12 Ickcyach 
kroju muicuskiego pod g waran cyą

n  u k o lo  Burojn

EUGENII WECKEROWNEJ
L w ó w , ul, C b s r ą ż c z y z n }  

I. S . II. p. drzwi 19. 
j Po umiarkowanych cenach 
sprzedaje się formy na staniki, 
żakiety, pelerynki, szlafroki 
itd. Przyjmuje się do skrojenia 
całe suknie, a na żądanie do 
sfastrygowania i wypróbowa­
nia pod gwarancya. najlepszej 
dokładności. Zamówienia z pro- 
wiucyi uskutecznia się odwro- 
tuą pocztą, za podaniem do­

kładnej miary. 6032 
Na ko n fek a ye  i  k ro je  ungiel-

■: Ir • n wn/ii

GWIAZDKĘ -  1
(Ti

m  g w i a z d k ę

Powieść historyczna dla młodzeży z czasów pobytu legionów polskich w Hiszpanii, 
pizez Autora „Bitwy pod Raszynem". Z 18 ilustraoyami I lin ic za . W oprawie 

kurtouow. k. 3 .S 0 , w ozdobnej oryginalnej oprawie w ang. płótno k. 4  20.
Napisał Or-Ot,  

Wydanie wytworne, 
w wielkim formacie,

z artystyczną cliromolitograf. okładką i rycinami T. Jaroszyńskiego. Cena k. 4 .8 0 -  
2  dworów i  cłikt. 15 powiastek dla

v uu u  u ,  w  < H  v  ] u  nui iuwj  wj . t iui r iw u  mm.

B A Ś N IE  P O L S K IE
dzieci od l; x 8. M. Bogusławskiej 
z rycinami Ilinicza. W  Oprawie kar­
ton. k. 2.40

Polowanie aa słonie w  Afryce. Wspo­
mnienia młodego podróżnika. Z ryci­
nami. w ozdobnym kartonie, k. 3‘20 

Gwiazdkowe A . B. C. Z wierszykami 
Or-Ota i liczuemi rycinami, k. 1.20

Baśnie p o w yższe  w ydane  są na d zw ycza j ozdobnie, w  du żym  form acie z  pięk, 
kolorow itnem i ilu s tiu cya m i. T eks t W ierszow any Or-Ota, m e lo d y jn y  i  dżw ięt 

za jm ie  n iew ątp liw ie m łodocianych czy te ln ików .

Nakład Księgarni i Składu Nut K O N STA N TE G O  T R E P T E G O  w War* 
szawie, Marszałkowska nr. 149.

Do nabycia w Księgarniach: E . Altonborga, Critforsmcwaeza i  Sohmidta, 
K sięgam i Polskiej, Soyfarta i  Czajkowskiego.

0R -0T  (Artur Oppman):
Ali-Baba i 40-tu rozbójników k. 2.— 
Czerwony kapturek 
Kot w  butach 
Robinson Kruzce 
Siostra Łabędzi 
Śpiąca Erćlawna

2 .—  
2 .—  
2 .—  
2 .—
2 .—

nem i 
dźw ięczny, 

6953

Colom położenia tamy nadużyciom niektórych restaura- 
orów, mam zaszczyt podać do publicznej wiadomości, że

3EF- PIWO OKOCIMSKIE
sprzedają na szklanki tylko następujące firmy:

Naftuia l io e jp le r ,  Trybunal­
ska 18.

Markus A d le r ,  pi. Akademicki.
Jnkób A g id ,  Krakowska.
K a r a m i  i - c K i, hotel Pański, 

ul. Gródecka.
A rn u ld . W . ni. Batorego.
B c i g c l  Chorążczyzna.
E. K r n c k e r ,  Gródecka.
Julcób ir r i* ić ,  Eynek.
Osias C łaraiisaK el, Sykstnska.
Adolf <nri(ufeI!U, Janowska?.
Antoni U e r o i . i ,  Syksfusku 14.
Wilhelm H c i l m a n ,  Kuzilińe- 

rzowska.
J. E a n d w e r K c r ,  pi. Smolki.
Edward I S e l lw l i ' ,  ulica Ko­

perniku
I l i r ó w  Halicka.
August t i o s t k i e w i c z ,  Wało­

wa 10.
Adolf K r a n s ,  Żółkiewska.
Dawid K e s s l e r ,  Pańska.
A. EłcI I , Kopernika 10.
J. Cli. K re ia d J ie ą ,  plac Ber­

nardyński.
BE. Ed«il, ni. Wałowa.
S L e n ie li,  Gródecka 54.
Jan Lifd.vuijfi, Krakowska 7.
Wojciech L o p a c i ń s k i ,  Gró­

decka 79

Jakób Ł iłw en h j}C ri ,  Trybu­
nalska 4.

Karol B in k o w s k i ,  ul. Krasi­
ckich.

J .A o w o ż c u io k ,  Kopernika 4
M. JP o sn e ra n z , Eynek 7.
Edward P i e t m c k i ,  Pańska 

1. 17.
S. EKcich, Eynek 5.
Abraham H o ł h b c r " ,  Kazi­

mierzowska.
Maks K o ż h b c rg :, 'Gródecka 

(Bonia).
Antoni B u d z i  j s ! d ,  rest. koi
S c h le ie U c r  l i .  ul. Jagielloń­

ska.
A. S o u m eu sP fie im , Gródecka.
Herman S a lz fo e rjr , Kołłątaju.
S. k e i t i t ip ira ,  Eynek.
Osias j g c h w a r z e r ,  Gródecka.
J. SteErmacJiOW , Cliorążczy- 

zna.
M łsiN uJsU i, ni. Teatralna.
Saul S trs:iiaaan, ulica Karola 

Ludwika.
Sarn S cSaall nl Krasickich.
Jan  W łiżray , Czarnieckiego.
II. W e l lś s c h ,  Gródecka.
S. Z u c Ice rB n an . L. Sapiehy.
J .S u c Jłcimh .m s , Zimorowiczu., 'J. cj . iżjUtW.VJl iBasaaa, la iii

Główne zastępstwo 1 skład piwa beczkoweg

u pp. Szyasza Ifllhla i Syna ulica Bogusławskiego I. 12.
T e le f o n  S r .  C.

Skład piwa daszkowego u p. W i e s c r a ,  ul. Sykstuska 14. To- 
lefou nr. 14‘J.

Na przyszłość ogłaszać będę każdej niedzieli w pismach 
lwowskich nazwiska restauratorów, którzy p iw a  o k o r isu -  
Słwie sprzedają, a nadto zastrzegam sobie wystąpić w drodze 
sądowej przeciwko sprzedaży obcego piwa pod uiarką oko­
cimskiego.

3973 JA W  ChOESTZ, browar w Okocimiu.

Zadziwiająco tanio
325 p o ż y te c z n y ! przedmiotów

za 3 k. 80 h.
1 świetnie pozłacany zegarek 
z dwnroeziią gw araticyąz pię­
knym łańcuszkiem, 6 sztuk 
(iiEkoiiiiłyeli chusteczek do no­
sa (Piało lnb kolorowe), 1 nol 
szyąiik z orienlainych pereł, 
najmodniejsze dla pań na ra­
mię, szyję lub włosy, 1 pier­
ścień dla panów z ładnym ka­
myczkiem, 1 garnitur spinek 
do kołnierzy i manszetów z ina- 
ciianiką, 1 iloskonaiy scyzoryk
2 ostrza, 1 lusterko toaletowe, 
1 skórzany pulares, 1 broszka 
ost. nowości, 1 para kulczyków, 
z 3 brylantami „Siniili“, 1 no­
tes po 1 szt. nąjl. Przyborami 
do pisanin, 1 szpilka do kra 
watki z hrylantem, 1 prześli­
czna bransoleta, 20 aztidt kart 
korespondencyjnych i 250 ró­
żnych rzeczy w domu potrze­

bnych.
W szystkie te śliczne przod- 

mioty nabyć można u

1 .  P H J ę r r t
w  K ra k o w ie . 7 >oy

100 do 300 zł.
m i? s ię c z c ie  z u ru A ić  
B5J4»g'ił osoby każdego  
stanu, w  k a ż d e j  m ie j ­
s c e  WOŚci p» wnie i ucz­
ciwie. bez kapitału i r y ­
zy ka  p rzez  sprzedaż rzą ­
dowe 'IwzY.-nluuyeii pa ­
p ierów  i losów. Zgłosze­
nia do 1 ,11(1. Ó s t w c i -  
c k c r ,  K n d a p e s t  V II I .  
l ln f l t i ie h e g iu i .  8. C705

„ W s c l i ó d
jedyne w A ustty i pismo w języku polskim, poświęcona 
politycznym, ekonomicznym i umysłowym sprawom 
i całec/o żydostwa.

i Wychodzi we Lwowie co tygodnia.
• Prenumerata wynosi 2 k. kwartalnie.
,Prenumeratę przyjm ują: A d m in is tra cya  ful. K ościuszki 3) 
1 uraz w szys tk ie  biura dzienn ików  i księgarnie. 
OGŁOSZENIA (inseraty) oblicza się po 20 h a le rzy  za miejsce 

wiersza petitowego. 7U19

" W z o r y  klei, ż ą d a n i e  g rra .tl3 ..

E g ip sk ie  ta tk i  
i  b ib u łk i

J e d y n a  w e  L w o w i e !
'Główny skład o b u w i a  k a r l s b a d z k i e g o

(wyrubu ręczungo) znajduje się tylko
W & y u l ic y  E jiliń sk iego  2.

fnaprzeciw  okien kaw iarn i w iedeńskiej). 
WIELKI WYBÓE OBUWIA dla pań, panów i dzieci, różnego 
gatunku, jnkoteż komisuwy skład KALOSZY rosyjskich, (pe- 
tersburgskichj i LY'ŻWY‘ Halifax, Yochson-Hoiues z pierwszo­

rzędnych tiibryk angielskich.
T snćL le? , skład obuwia karlsbadzkiego, Kilińskiego 2.

Zamówieniu z prowincyt odwrotną pocztą. 7025

są za naj­
l e p s z e  u z n a n e .

Główny skład: „AIDA’, Lwów, ulica Pańska I. iO.

ańszyin a mimo to najlepszym  proszkiem 
do zasypyw ania dla 

2¥ I E M O  W Ł Ą T i D Z I l S C I  
jest przez powagi lekarskie polecany

Największy dom na kontynencie.
Premiowany 50 złotymi medalami i 10 dyplomami honorowymi.

Akcyjne Tow arz. z kap ita łem  10 ,000 .000
2dX z a T s r j r k  i  I s a K L to r ó -w

E. Cusenier &  Cie, Cognac.
Najlepsza marka starego 6324

francuskiego koniaku i likierów.
<3- e n e r a m a  r e p r e s s  .-K L tas j a. 

d l a  A i i s t r o - W ę s i e r  W io u  1., A d ic rg ra c s e  1 . 
Do nabycia: ŁK OA  K A L L tU , U ro d y .

I A Y A
B.B se -ifi e  r  j b n  t i s e p t y c z  n  y

FARBY
Oksym śdiamy > fi

świeży transport i polecamy •
po cepach koakureacyjnych

akwarelowe kwachka3^
różne eony,

nlpino artystyczne, kra 
OIuJOu inw.iSchOnfelda

emaliowe naterakotts.
Kasety na farby, Pędzle, Palety, Płótna, 

Stalugi, Werniksy.

- •  Olbrzymi wybór!» -
Wyrobów ztera to tty  i  drzewa do malowania. 

Aparaty do wypalania „Juyel“ i inne.
Wspaniała Wystawa

Ozdób na IBoże Drzewko
a. ł. -p. i  t . p . 6950

J. Friedrich i A. Beacock
magazyn farb, Lwów, uiica Hetmańska 4.

do gozii 
inetroliiMotory

Ncjlepsze polecenia Wielokrotnie premiowane Cenniki franko. 
Najtańsza sita ruchowa dla przemysłu każdego rodzaju. 7(.as

ftard iatnw ski & Seidler Wiedrn, IX.Rogei'gasse iS.

Aparat fotograficzny
kor. 3*S0 

Błyskawica,
którym każdy bez 
wiadomości przed 

■wstępnych może 
kompletne gotowo 
fotografie sporzą­

dzać. Lekka prosta lmuiipuiu- 
cya. Rozmiar 5X5. Coua kom­
pletnego aparatu  fotograficzne­
go z wszystkim i przy borami, 
z przystępnym opisem w ję ­
zyku polskim w eleganckiej ka­
secie kor. 3 -S © . W iększy a- 
parat z objektywom i licznymi 
Przyborami kor. O. Za skrzy­

nię hul.

y i . a t . s ^ m s  %e s b n
Wicu iX. Beipy. 3. — Katalog 

darmo. 6329

Pfosiniy raz surObowat, lu wyalarczj
Prawdziwa wschodnia

Fiali Kawaflgowa
najiepsza i najzdrowsza, oraz 

najwydatniejsza.

Fiali-Kawaflgowa
najlepsza dumieszka do kawy 

Za dobroć się gwarantuje.

Dostać można wszędzie.
Fabryka figowej kawy sh<- 

dowej M. ł i a l l ,  •Wiedeń, 
VI/2, Mitlergasso 20, założona 
w roku 1860. 24

We Lwowie u J o z e f a  
BampSa, m Koiinliiin 1.

S. P. '22! 12

ślady po

!>ie za rti«  f ą  |rfnfśc
tv pierwszym rzędzie użyciu najprzy 
jcinniejszej, najskuteczniejszej i  u ij-

Oryginalnej pasty Pompadur
wynalezionej przez śp. dr, m. A. ' M u .  
Ten środek piękności sprawia przy uży­
ciu żywą, świeżą cerę, olśniewająco

f  iękny tcint bez zmarszczek, aż do 
ujpótuiejszojstarości, U 3 n w a  podgwa- 
aiicyą, (w przeciwnym razie zwraca się 

.deniiidzo), piegi, iilumy wątrobluue, 
ospie, czerwoność, wszystkie nieczystości 

skóry, zastosowują ją  w użyciu już od 40 lat cziuukowie ro­
dzin pan ljących,'artystów  itd., co stwierdzają świadectwa i 
listy dziękczynne. Dowodem dobroci i nieszkodliwości tego 
środku jost łp -h d n l przeciąg: cza.su, w którym to ty­
siące tego rodznju środków powstały i znikły. Coua zątyąie- 
lek na 6 miesięcy 1 zł. 50 ct. tutki ua próbę xa s z l a k ę  
50 Ct. 63(9

M lff&o P o n tp a d o u r
pokrywa skórę natycliiniast mleczną białością i pozostaje na 
twarzy nuwet po zmyciu. Flakon oryginalny 1 zł. 5U ct. My­
dło Pompadour różowo, 30 ct. Puder Ponipudunr różowy, kre­
mowy, biały l ‘-5 zl. najlepszy środek do ’■■■ ■<„............
(Matiioorej (pięknu, miękka, biuia ręką).
Należy się zwrócić z zupoineiii zaufaniem 
do Wilhelminy 5Eix, wdowy i Synów
(Anton Klx & Brmler), którzy jedynie __________
wyrabiają prawdziwe preparaty dra Rixa. Wiedeń, 
tcrslrasse 1C. Przy zukupule należy przyjmować tylko 

oplombowane pakiety.
W<* jpypwie do imliycin u Zygmnuta Riigkerą.

Prawdziwy tylko w sitkowych pudełkach z  mar­
ką „ ^ p E M ia ^ iio ść 66 w każdej aptece do na­
bycia pod nazwą l Bu < le iJ „ I l a y a 6*. —  P u­

dełko 35 centów.



..S f/'\V O  i>(TESKTK** .w ćW  7. flnri 28 roi»7« b  1900.

S @ r f e a l s  a a  f e a s 2 3  

i  p r o s z e k  n a  k a t a r

1711!

2 apteki S i .  G e o r g  u'e Wiedniu, Vi2 Wimni ergasse 38
sporządzone według lekarskiego przepisu, działa kojąco dla organów odd e 
cliowyek, rozluźnia śluz, łagodzi kaszel, chrypkę i drapuuie w gardle. Pro­
szek 50 et., należąca do tego herbata 50 e t ,  pocztą więcej 20 ot za opa­
kowanie (bez porta). Mniej jak  2 puczki pocztą się nio wysyła. Apteka St. 
Georg, W iedeń, V/2, Wimniergasse Nr. 00. Składy w aptekach: A. Mikola- 
sclia, Ruckora i Sp. i St. Krzyżanowskiego. Proozę przestrzegać markę 

ochronną apteki St. Georg. GO 97
g f *  Iuserat proszę wyciąć i zachować. “W

’ •>!/' Mr "itr -dr- -tir "tir "tir -Ir "tir * "tir "tir "tir "tir *tir "tir "tir "tirA ■ & S'lv *£}? ?£? rG<* 5*?
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;V"v*
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Przez Wysokie c, k. Namiestnictwo

KOSCESYOIOWAHE BIURO POŚREDNICTWA
T T s T ł .  L e w i o l s i e g r o

vf Jaśle, X3jtrrcc:tsjs
przyjęło AGENCYE PIERWSZEGO AU­
STRIACKIEGO POWSZECHNEGO TOWA­
RZYSTWA UBEZPIECZEŃ OD WYPAD­
KÓW WE WIEDNIU a polecając się w tym 
kierunku PT. Publiczności, zostaje z głębo­
kim szacunkiem do usług gotowy

 Wl. Lewicki.G9G8
1 ttii 'ils Ał-s (£śj) iłEc©'* -*|V Ą* Jfw W ĄS> Ąy Ą\, jj 9 <£i's aAs aŜ TeSj) a&o s-V*ł ai^-i* -P*

$ 4

ł2 i
łfii

&ł
3 4
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&34
M*
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•14
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WĘGIEL MYSLOIIECH
g ó r a o - ś l ą s k i

*> SALONOWY 
gruby i  7costkoivo płukany

najodpowiedniejszy dla opalania p ie c ó w  i S tu- 
c tccń , wagonami i w workach plombowanych 

z  d o s t a w ą  d o  d o m u
d o s t a r c z a  b e z p o ś r e d n i o  i  p o  c e n a c h  

o h n i ż o n y o h  6G97

H s D A T T N E R A
Biuro pierwszorsędunch kopalń mgla kamiennego 

Lwów, Gródecka 3 a, Telefon 300.

%

Kapsułki Zamba
u speln ione  o le jem  a Je ż e w a  san  

ta low ego 0,2

W iele listów  dziękczynnych
Łoozą słabości pęch erza  ip rz a  
w oda m oczow ego (w ypływ y) bo 

bólów  w k ilk u  dniach.
Zalecane gorę  co p rze z  
le ka rzy . O w iele lepsze  
n iż  snu lal. W y r a  hi u t v lko

Aptekarz 
E .  Ł  A U R

Wurzburg
l i n r t o n  

p o  4  k o r o n y  u aby i  m ożna u : 
G łówny sk ład  1 w ysy łka: A pteka. 

C. B rady , W iedeń, F letechznarkt I» 
i w ap tekach  w e Lwowie u Jak u b a  P i- 
pesft 1 J .  W ew lórskiego. — W  iu te re s ia  
w łasnego sd io w la , na leży  odrzucać 
w sz y stk ie  inao  rzekom o lepszo  środk.

Maj dłużej rtOSO j
potrw ać m ogę garderoby  
jhk są chem iczne c z y ­
szczone i  prasowane, 

w yglądają  ja k  nowe 
w pierwszym wiedeńskim 

chemicznym zakładzie czy - 
s z c z e u a  p l a m

Szymona. Y/eissa
tylko u), Kopernik!! 12. | |
N a  żądanie cz yszczę  33 

u b i o r y  zn  pom ocą u jm -  gj 
EM r e tó w  u ' p rze c ią g u  kilku, m
§  go d z in .  L i s t y  p o c h w a ln e  jn 

ze  w s z y s tk ic h  strou.  fi:l j

®  F a / b r s r l s g i r i - C i ,  

^ u p c y ,
B D S H B B E B 9

\  O f i c  e r o T ^ r i e  
"C J r z ^ d - n i c y ,

i inne osobistości każdego stanu, zasługujące 
na udzielenie kredytu otrzymają

oryginalne austro-węg.

Papiery państwowe
le sy i efekty wartościowe

na kredyt, za k o r z y s t n ą  s p ła tą  czę ­
śc io w ą ,  rozłożoną na wielo lat, dokładnie 
wedle UkZ^dowo notowanych kursów

na 8Vs procent rocznie.
Kupujący wchodzi n a ty c h m ia s t  w  n i e o­
g r a n ic z o n e  n ie s e tn  p o s ia d a n ie  ty c h  
p a p ie r ó w  w a r to ś c io w y c h ,  dlatego nie 
należy je mylnie brać na równi z p r o m e ■ 
su  ni i, listami renty, lub losami loteryi kla­
sowych. Po prospekty i bliższe warunki 
zwrócić się należy listownie, z dołączeniem 

marki na odpowiedź do
l£ejpa.*e&eiit»cyi bankow ej

A E T .  EER EJSTC ZL 6827
BBIIIPARKSZT, VII. Kiralyntcza 87.

14-karałowe pozłacane 
pierścienie k 2

dla pań i pa­
tiów z prawdzi­
wego srebra 
hartowanego.

Kiiżdy pier­
ścień z urzę­

dową stampilą, liwaraucya na 
ilługio lata. 2 prześlicznie, 
świecącym, sztucznym brylan­
tom i kolorowymi kamieniami 
k 2, silniejszy k 8 Ślubne 
obrączki k 3-25. (Uprąszumy 
o papierowy pasek na ima ro 
pieśuienia). Za przesianiem 
w marka c li frnnko. Al. ktEBiid- 
b a k i n ,  ł / i c i l c i t ,  I X ,  B c r g -  
g a s s e  3 .  Bogato ilustrowany 
katalog zegarków i wyrobów 
złotych darwu. G32G

Bardzoważjis
' & ir System  cz łow ieka ’a a s
a a r  życie w miłości i T i l f  

rodzaju, w całym 
swoim okresio w 3U - s y j j  
anatomicznych o- 

-ryjg- hrazach prze Jsta- 
wionę, przez Dra

_  ^  Med. Pawia Artusa,  ___
"G-ś~ Koran 3 —. "SSE

^ ^ D r .^ M d . Rotaua z o9 
anatom, dbrazaml,

•K * Kor. 3., do sprawa- 
dzeuia źu nudesiaii. 

a « r  kwoty lab z u zalicz 
(50 li. więcej), tylko 

g U f  w język, niemieck. -ggjQj 
przez I. SINGEK a.

, -trsr" Berlin W. Biirbarosga 
1 "“ ^ s t r a s s e  5 G4IG

S O ^ ^ l - M T O B G U U
629 z Leesdorfsklej fabryki automobilów.

Wystawa: Wiedeń I. Parkring 18.
T e le f o n  n r .  3 6 6 6 .

B a d e n  1 ^ :. i e  ć l r L l a , -
't j le l i ia  n r . 04. Skład: Wiedeń IV. Louisenstrasse 3.

Telefon nr. 4152.

TTygacsególsloay przsz c. k  Flni9t9rstvo oświaty 
prawera publłc^naaił

Wyższy 8-klasowy ponsyonat niemiecki p. Dittncp
, ,/poczyna  następne półrocze 4 styczn ia . P rzy jm ow an ie

a j du je się
czo n y  K u rs dopełn ia jący i ogródek Ircbiow ski. 

B liższe  in fo rnm eye  p rze z  prospekt. Z ap isy od d. ló  
grudnia, ulica Gołębiu Sn, od guJz. 4 do ii. 3912

Najlepsze iiygieuicziie «■■■

|  Towary ©urnowe i
do celów  sanitarnych  f? 

polatają 5577 *ti
ItĘ IM  i S -k a

w K rakow ie, R y n e k  2i, 
l in ia  A -B . — * Cenniki 
donno. Wysyłka dysk ret. $

W* ? t y

l i w ł l l S W I H W M W — ..........................
i lO łfli i l ;  IllOAlId, WO W & £ ya i.v iU ji jptil lU lu t ;. y iiG il ,  u l jfŁlUi.- -LDlł-1

Generalny zastępca: XS. HESJI®:VUS, i 'iu .,  Wien, I.. Pihiricligasso ly , feleton 859S.

W y i a i n i e t w a  role "X. G599

i

,4-

N A J T A Ń S Z A  IL L U S T R A C Y A  D L A  R O D Z IN  PO LSK IC H , 
drukować będzie w rokn przyszłym nową powieść historyczną

Henryka Sienkiewicza: „SWATY ZAGŁOBY4-.
Całoroczni prenumc.ratorowie  „B ie s ia d y * *BfSS" ^588!^ 

o t r z y n a l s  b e z p ln tn le  p i c m l n m : JSom  r'J—
w ydanie  w y tw o rn e  pod  w zględem  a r ty s ty c zn y m , obejm ujące dzieła sztuki 

i  pam iątkow e, zna jdu jące się  w  m urucli ka ted ry  i  zam ku  n a  W awelu. 
D o d a te k  d o  B ie s ia d y  o b e jm u je  w ; b o ro w e  y  o w ie śc i.

W K rak an ie  i Lwowie k w a r ta ł. 4  k ., z  d o d a t. 4 * 8 3 ; n a  prow fncyi 4  S5 k ., z dodat. 6 k.
P renum era tę  p r z y jm u ją  w szy s tk ie  księgarnio  i B iura dzienników  we 

Lwowie i K rakow ie. —  Główny sluad na Gnllcyę: Księgarnia S. A. Krzyżanow­
skiego w Krakowie. -  Oplata dla pronumet. wprost; z, roUakcyi^yuosi 
za .Biesiadę*’ bez dodat. 5 Ir, z dod. 6  k — Adres redąkcył: WAKSZA./A, i r,i. .1. .  26.

W 4d k i  i  L i k i e r y
czyste destylaty lub nalewki z doborowych ziół, skórek, korzeni, względnie

owoców, jukoteż

ZESZosaAsiJsL i  lyr2u .K O .37-
od zwykły eh gatunków, do najlepszych importuwiiuycu — polecają:

Juliusza Miko*ascha następcy -

J A K  O B  S P R E C H E I i  i Sp.
w e Lw ow ie , /Jogilaniwkii nr. lO .

Składy dla miasta: ul. Kopernika 1. 9. ul. Halicka 1. 1.
T T w ‘?®‘B * Dwie. cała flaszki lub trzy małe flaszki wysyłamy w 5-cio kilo- 

“ O 1* • gramowych paczkach pocztowych. 6789

lo ja  prawdziwa woda koloaska
destylow ana po< ła ; o ryg in a ln e j recep ty , w yn a la zcy

   mrrr ™ mojego pra-
^  A  dziada: zna-

ń' ,  f i *  . .<*6 • ^  8 »«l joat we/ . c z ^ \  |  wszystkich
A tz& s iJ  * t s j & l ź z ) j ezęsc. świata,

------------------ —   ---------   *  “ z  podanym
prawnie zna­
kiem ochron­
nym. (6743

J G £ A N N  K E A .R IA  F A R I N A  
Koln, Jifiliche-Plftta nr. 4,

patent, dostawca Jego Apost. Mości Frnnc Józefa I, ces. 
austr, i król. węg., jak  też i wmln innych c. i k. dworów.

U M f M .

Automatyczna masowa łapka
ua szczu ry  k. 4 , na m y­
szy k. 3 * TO. Łapią bez do­
glądania ich okoio 49 sztuk na 
noc, ni» po trzela żadnej przy­
nęty i nastaw iają się same. 
Łapki i nu szw uby  „Eolipse 
która łapie w przeciągli nocy' 
tysiące szwabów i karakonów' 
po Di. a - łO .  Wszędzlo najle­
pszy skutek. Wysyln za po­
braniem J. SGHtfLLKR, Wien, 
II,, Kurmauergasse 4. C704

(S. P. 22; XII 1909).

UNOLEU M d y w a n i e
b l ł o d n  i k f ,
d y w a n i k i  p r z e d  m n y -  
. " w a l n i e

f a r t u s z k i ,  o b r u s y , 
o k r  y c ia  u  a  m eb le  
p r z e ś c ie r a d ła  gum. 
p a s k i  n a  s to i,

(TischlUufery)



6 „SŁOWO POLSKIE1* Nr. 597 z dnia 23 grudnia 1900

P R Z Y P R A W I A J  ^ 1°* i  M A M I
crv.e i d o d a n y  d o  r o s o ł d w  jest jedyną przyprawą w swoim rodzaju, która natychmiast każdy rosół i każdy slaby bulion zadziwiająco wzmacnia i  czyni lepszym — kilka kropel 

wystarczy. W oryginalnych flaszeczkaeb od 50 halerzy do nabycia we wszystkich Landlach delikatesów, kolonialnych — towarów korzennych i droguorya.il, — O r y g in a ln o  
ż iaszeczS si n a p e ł n i a  s»ię t a n i o  p r z y p r a w ą  „SIASSGiJT1. 6633

Na nadchodzące Święta
poleca znana uprzywilejowana

fabryka krajowa

K s ° © r a J f c ®
L w ó w  —  Z n iesien ia

rozmaite gatunki

najprzedniejszych l i k i e r ó w ,  
soflis&w, wódek polsSsicSa, 
FUBis.li i  sjłiFylsHsaa rektyfikowane­

go „Bongont“ po cenach przystępnych.
W y s y łk i  na! prow inc.yę w  paczkach  

lub blaszanknch załatw ia się  ja k  n a jrych le j.
6790

j - m r s i a a r

55
C C 6924

^  P ie rw a  gsfio. spółka imperia 5 $
; YjęgJa kamiennego

w a Lw otoia
sprzedaje od 15 grudnia 1900 aż do dalszej zmiany

w ę g i e l  k a m i e n n y
t y l l k o  g r $ » r m © » ś i* ł s S s I

i;0 8 0  i po 7 0  et. za centnar elowy równy 50 kilo, 
od 5 centnarów z odstawą do domu. 0909

Kantor Spółki przy ulicy Sykstnskiej!. 25.
w domu WP. Ihnaiowicsa. —  Telefon 224.

Towarzystwo akcyjne ubezpieczeń na życie i dla służby wojskowej
WIEDEŃ, Z. Goldsofcmiedgasso 10.

Wpłynęło zgłessań w bież. roku na kor. 26,245.550
Wystawione pcłice .............................. 21,869.350
Dochód z  premii „ ,. „ „ 563.369.16

Towarzystwo przyjmuje zabezpieczenia w razie nieprzeżyeia oraz sa- 
bespioozenia mieszane (na wypadek przeżycia lub nieprzeżyeia), a także za­
bezpieczenia na wyprawy dia dziewcząt, zabezpieczenia od służby woj­
skowej dla chłopców pod najkorzystniejszymi warunkami, przy bardzo 
niskich spłatach premii. Zabezpieczeni po trzech, latach mają prawo dc 
udziału W zyskach. SSS" Prospekty i wyjaśnienia udńda  chętnie

G E N E R A L N A  R E P R E Z E N T A N T A
I Lwów, J. 3?IEPES-I?0IŁATYlŚrSKI, ulica Czarnieckiego nr. 4.
f a r o ę  i i B B B M M B B  m  ------------------ —------------   a---------- 5 —  —  —  ------------------

S t a r y m  i m ł o d y m  ludziom
poleca się świeżo w no wam 
wydaniu wyszłą pracę 
radcy san. Dr. M ullera, t a ­
ktującą o 3302
Nadwątlonym systeraio ner­

wowym i sexnalnym
jak również podającą wskazówki | 
radykalnej kur.icyi. W ysyłka za na­
desłaniem 1 kor. SU  heJo w m ar­

kach listowych

Cnrt Rober, Brannschweig |

K A W A  plunto Z Haminnoa.
4 31 kg. netto o p la tn le  zn zaliczką 

\ą lub nadesłaniem gotówki. Po i 
I gwanm eyą najlepszy towar. 

S a n t o r  bardzo bobra . Koron 7 -9 3  
A l r y k ,  Moc ca perłowa . * 8*25
M atvador, zielona znakom. „ 8  7 0
C v ’ l c n ,  nieb.-zieL znakom. „ H *80 
Złota  Ja n a , źółt. bar, dobra „ Ri-i3U 
P erło w a, najlepsza . . „ II*- 
Slocca iu-abska, aromaty cz. „ 13*29 

Cennik wraz z taryfą ciową gratis.
E lU lm s c r  & C o .H & m l)f lrg

S. F. 2X1X11. fiSiS

Ś W I A T Ł O ! -T O
Moje, same wytwarzające gaz, Iataraies lampy, 
etc. etc. dostarczają wspaniałego białego światła. — 
flis  m?. Sądnych tu r  przewodowych ani knotdw. 
Palą się bea syczenia i odoru, oraz aą zupełnie 
bezpieczne. Lampy dostarcza się z palnikami żaro­

wymi t motylkowatymi.

dxi£3tedl 
Johannes

Zastępca :

 P a ln ik i sp ii-ytnsow a do 2asto3ow<u-ia p ra y
każdej lampie naftowej. Zażywa 9I9 spirytusu z& 
6 Uettoiów na  godzinę. "TlU,

NOWOŚCI Przyrząd do gotowania na spiry-
tusie: „OEKUNOrr, pali się indensywnym, 

regularnym  płomieniem. Zawsze do użytku, prędko 
piecze się i gotuje. Cena za kompletny a p ara tk , 7*60.

Palniki po 70 hal. za sztukę. 
tC48 Prospekty darmo i oplatnle.

Jlóuer, Y/iadeń, VI., Gumpendoi-forstrasse nr. 30.
Salo 3rHa.rita.ai -w P rzem y ślii.

Handel triu i restauracya
P i o t r a  M o S o a is k le ^ o

(przedtem B B R I T J T 1 T E R )

w hotelu potl Trzema Koronami, we Lwoirie, ni. 
Trybunalska 10

poleca znane z  dobroci rozm aite  w in a ,  oraz P O R T E R  
angielski, im perial, M jo D  s ta ry  k u r a c y jn y  i  sto łow y, ro z­

m aite g-itunki W O D E Ii kra jo w ych  i  zagranicznyćh.
C o g n a c  p r a w d z i w y  f r a n c n s K l .  673,7

C eny n isk ie . Cenniki franco.

N a j l e p s z a  f r a n -  ' 
e u s k a  b i b u ł k a  

c y g a r e ł o w a  . w

Bardzo praktyczne podarki
,0392 na

Gwiazdkę i  Newy Bok
poleca di ma

JAfJ TK A e Z i SYN

L E  G B I F F O N
'5 5  W s z ę d z i e

6426 j f ó

nabycia .

a nua-
Lwów, ul. Kopernika 18

jako najpraktyczniejsze przedmioty w każdym domu. 
no wicie:

M achoniowe biurka, m ebelki fa n ta zy jn e  i  sty low e, stoliki, 
pnrawaniki, pó łeczki na n ipy , sza fę oz k i  salonowe, ekrany , 
■.s lu p y , kom pletne g a rn itu ry  n a jnow szych  fasonów w ielk i

w ybór poduszek ha ftow anych od 2 z ł  za sztukę.

W c h o r o b a c h  p ę c h e r z a  
m o c z o w e g o  i innych 

tym podobnych dolegliwościach 
są najbardziej rozpowszechnio­
nym i najlepszym środkiem 
i i a p s u l k i  t a r o l l n o w c  (na­
zwa zastrzeżono), które można 
zażywać, nie przeszkadzając 
sobie w codziennych zajęciach. 
Należy żądać zawsze (J r o t, z- 
n e r  a kapsułek tarolinowyeli, 
a wszystkie rzekomo skutecz­
niejsze środki stanowczo od­
rzucać należy. 50 kapsulok : 
11 z olejem santalow., 3 z salo­
lem, 3 z ekstraktem Kubeba. 
Cena S korony. Do nabycia 
w aptece Piopesa Poratyńskic- 
go. Lwów, Plac Bernardyński.

6730

Szanownym Zarządom dóbr, gorzelń, browarów, 
• ceiielń  i t. d.f poleca

ROBERT KERN
( k o ł o  J a s ł a )

Zastępstwo Witkowickiej fabryki rur
swój bogato zaopatrzony skład wszelkich dymenzyj czarnych 
i cynkowanych rur gazowych i wodociągowych, oraz łączni­
ków po cenach przystępnych. Na składzie w  Krośnie są 
oprócz tego zawsze do nabycia wszystkie inne gatunki rur 
z kutego i lanego żelaza, armatury ciężkich i lekkich modeli, 
kompletne urządzenia wodociągowe, pasy maszynowe skó­
rzane, gumowe i konopne, węże, pakunki, manometry, pompy, 
ldupy do cięcia gwintów, klucze, obcinacze do rur, itd. itd.

fon iC i n ie s tr o m e  na żądanie bezpłatnie i franco.

Bezpłatnie
4  dzieła:

Ż e b y  n i c  c h o r o w a ć
poradnik dia tych, którzy chcą 

żyó długo a zdrowo. 
W i e d z a  

wytłumaczenie zjawisk co- 
dzieuuych przez Brewera 

i Mcigno 6597 
2 tomy illustrawane. 

S l p s k a  
powieść P. 1 W. Margueritte. 

co kwartał tom otrzymają jako
P R E M JU M

prenumeratorzy galicyjscy

Tygodnia mi ; powieści
pismo illustrowane dla kobiet.

Wychodzi co tydzień i zawiera 
prócz powieści oryginalnych i 
przekładów, różnych artykułów 
literackich, przepisów kuchar­
skich i gospodarstwa domowe­
go, najświeższe obszerne kore- 
spar.dencye i  Paryża, Londynu, 

Włoszech etc., o moda cii oraz

Osobny Łoaatfi lEastrowany M M
poświęcony wyłącznie modem 
ęlu 2 .0 u 0  iilustracyj m ó d ), kro­
ju (12 wielkich arkuszy ro­
cznie), tablice haftów i robót 

kobiecych etc., nadto
Osobny dodatek  po w ieśc iow y

da jący kilka pięknych powieści 
Cena prenumeraty we Lwowie 
i Krakowie kwartalnie I zlr. 
80 ct. Na prowiiicyi 2 zlr. 20 ct 

Prenumeratę przyjmują:
O Z ó w n n  i i k s j > i ; ! l } ' ( ! , r i i

Tygodnika mód i powieści
Lwów, Pasaż Hausmniia 9 

orar wszystkie księgarnie 1 
kantory pism.

Na iądanie numera okazowe. 
Prospekta gratis i franco.

UŁT"

Beczki z  f a r b y ,  fiStstle 
z  U w u s u  s i a r -  

c z n n c g w , do nabycia w .Sło­
wie Polakiem*spus*

Komu potrzeba jedwabnych |
materyj, niechaj się zwróci wprost do

S e ld - e E L s to f E -F a T s r i l s -T T a io a a .  5197

Adolf Grieder & Cie, Ziiricli
Vgl. Hotllolsrantan.

Największy skład jod walmy eh materyi ś l n h n y c h ,  jak  
również wszelkie nowości matoryi jedwabnych białych, 
czarnych i kolorowych każdego rudzaju. Dc prywatnych 
odbiorców wysyła się z oplnconem cłem i  franco po noj [ 
niższych cenneli en gros. Próbki odwrotnie oplatoie. Dó 
Szwajcaryi o  płuca się podwójne porto listowe. 5199

r POWSTAŁY ROZMAITA NAŚUD0WN1CTWA

piSCHINGERA JORT
naszego s ła w n e g o  „ T o r tu  P iaoh ingera®  i te 
sprzedaje się, jako prawdziwy ..Tort Pischingera“ 
w cukierniach i rcstauracyach. Aby te nieporządki 
usunąć, upraszamy Szanowną Publi ::n tść, aby od­
rzucała. jako falsyfikat wszystkie te torty, które 
na każdym kawałeczku nie mają wyciśniętego na­

zwiska „FISC 5Ł4X G E11“

1

s  Proszę 
jr  iądau i iutlegai 

na te, aby pouawnno 
■ tylko prawdziwy l o i t  \

l ^ I i t - I i i i ł s e s - S i  i p ro s ię  

uuikuc v. hzy&tliicii uuyuu 
tz. „Pî diJugei-ów", kiure 

 ̂ są najzwyklejszy mi 
V laiiy ilkiiianii.

V  “

\
■eii j

"J

Tort n 
/  z powodu swej jakuści 

/  i możności diugiego prze- 
jj chowywania uzyskał daleki 
|  rozgłos i je s t dziś najiiiu- 
^  Uluńszyni tortem na ca-

V
iy iu  kontynencie .

NA WYSTAWIE PARYSKIEJ CPZNaCZONY NAJVsJYŹ’7ZĄ NAGRO­
DĄ: DIPLOidE D riON^EUR ET MEDA1LLE D’DR.

Figuruje codziennie na około 40.000 kart obiadowych 
w najpierwszych restauracyach kraju i zagranicy. 
Codziennie wysyła się dc wszystkich stacyi pocztowych prosto 

6363 z naszej fabryki
L .  P I S  C H I N G E R  &  S G H N f

C. ik . uprzywilcj. fabryka czekolady 
W i e d e ń ,  1

A. ZliLIANIEGO & H. TRAUNERO, ulica Dominikańska I. 7.
poleca na święta naturalne WIKA włoskie, sidowe i deser..po najtańszych cenach.
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Sfiesłi/eńame "MM 
fia-MT tania cenal

Serw is porcelan ow y b ia ły
na 6 osób —  30 sz tu k

t y lk o  5  z ło ty c h  2 0  centów .
Z Ł O Ż E N IE : 6 talerzy głębokich, 12 

płytkich, 6 deserowych, 1 waza, 1 sosierlca, 
1 półmisek owalny, 1 półmisek okrągły, 1 kom- 
potierka, 1 solniczka.

S e r w is  z  d e k o r a c y ą  w  k w i a ty
na 6 osób, złożen ie ja k  prz)  białym

SO s z tu k  ty lk o  7  s ir .  9 0  c e n tó w .

S e r w is  s z k la n y  g ła d k i  
an 6 osób — 31 sz tu k

ty lk o  3  z ło te  CO t e u tó w .
ZŁO ŻE N IU : 6 kieliszków- do wina w iększych  
6 m iiittjszych, G tut lik ier, G szk lanek , Gkubków  

na szampan, 1 kara fka  do wody.

*> 
i i  
i A

S erw is szk la n y  s  p a sk iem  
m atow ym , złażen ie j a k  w yże j, 

tylko 4 *?. 40 'ct.

Serieis do herbaty  porce­
lanow y

Z  dekoracyą w  kw in ty  nil 6 osób,

t j ;  Gpar llliżan., 1 cza jn ik  1 nalew ka
ty lko 1 s ir . 93 ct. 

Serw is do czarn ej k aw y
z  cl u f  o racy ą 

na G osób, tj. 1 in ib ryk , 6 par fili- 
żu n ecztk , 1 cuk icrn iczka

ty lk o  1  st-r. 8 5  c e n tó w .

i i

%

»

&£mimier% £ewicfti,
Główny skład dla Galicy i Porcelany, Sdrfa, Herbaty, Samowa­
rów i towarów mieszanych, założony w r. 1845. L W Ó W , T v iJ m 
b u n a i s h a .  Ceny stale możliwie najniższe, dla wygody także

i na spłaty w ratach, 7tjdż
JEg* Cenniki U htstrow ane g ra tis  i franco.

TEATR MIEJSKI we LWOWIE.

W sobotę ;L 3 3  grsdnk ISiiO roku.

U ro c z y s te  P rz e d s ta w ie n ie
ku uczczeniu 25-letnuyo jubileuszu Henryka Sien­

kiewicza. — ■■■.— ■ ■ ■■», ■■■■■■ —   ■ ---
P oczątek o godzin ie 7 -m ej wieczorom.

C o d z ie n n ie  p r z e d s t a w ie n ie .  P o c z q t e k  o  9 . B i l e t y  
w c z e ś n i e j  d o  i . a b y c ia  w  fci i ; 1*2 . G799

\>kTn wszelkie tapjtiinfa 
odpowiada Ailiitiui- 

utrac.ya tylko po otrzj- 
cinaiu 5  ct. marki.

Drobne ogłoszenia.
\ * "*** ssbsssbbseł

| lum \ sprzedaż. |

Kasy ogniotrwała
pierwszorzędnej fabryki, pole­
ca naji miej firma S Z Y M O N  
J d E G E N ,  Lwów, Jagiciloń 
pka 17. 0298

— — — — —— —
]ffiX 'a rn .o la d j' Jableczue.Mi- 
- rabelkowe 1 z Zeiuelund 
no 2 k. 40 h. 1 Ulg. Podpiońki, 
korniszony, słoik 70 li. Syropy 
malinowe i poziomkowe 1 k. 
HS li. butelka, wy nula za zali­
czką ki. CzekuósUa, Czurtków. 
( 7036

tfaj&tosownlojaze podarki na 
Gwiazdkę!

dobrze gra- 
_  _ jąee najlep-

kzoj jakości od’ 10 zł. W ałk i 
w wielkim wyborze poleca 
pklad maszyn do szycia i ro­

werów " 6918

Fobusa Rosenmanna
przy ulicy Karuia Ludwika 27, 

(Hotel Belle-vue).

TJB powodu w y ja zd u  do 
sprzedania  różne meble, 

pianinu zagraniczne dwa razy

Strzyżowane. Kleparowsku 8, 
;. piętro. G955

Sandacze ,*5 f  1
110 WIC ZA i SPÓŁKI Akademi­
cka 6. 6981

Fonografy

Piąkny psilarsk na Gwiazdką
„WACBLAKZ,*

na którym umieszczone są fo- 
togrntlo artystek i artystów, 
jiikotoż portret dyrektora Pa­
wlikowskiego i widok gmaeliLi 
teatru. Cena wachlarzu 1 złr. 
20 ct. z  p rzesy łką . Nu a tła­
sie  M’ nader ozdobnej opra­

w ie 3 zł. 20 ct 
Skład główny Agencyn dzien­

ni fcó w SO KOLÓWJ KI G OO, 
Lwów, Pasaż Hausmuna. 7003

F AJETON sprzedam uży­
wany, Pełczyńska nr 9.

6947

Skład Pł u iea Kyrozyńslacii
Lwów, Halieka 16.

P o leca: Płótna i Woby korczyń- 
skie rozmaitej szerokości i gru­
bości. Kęczuiki. Obrusy. Ser­
wety. Chustki do nosa Ściorki. 
Dymy. Drolicliy. Bieliznę go­
tową damską, męską i dzi ioin- 
ną Wyroby bA\ypliiiane fabryki 
Sehroila. Kołdry na wełnianej 
wacie i Materace włusienne 
własnego wyrobu. Kompletnio 
goto wo wyprą wy ślubne od iłuO 
zi. Ceny stałe fabryczne. (5757

W a r z ą d  dóbr Trybucliowce, 
poczta Pyszlcowce, kupi 

puhacza do polowania im ja ­
strzębie. Zgłoszenia tamże.

7u[i2

4$bm
M i g

I

B o ż e  
=  d r z e w k o
ozdabia się szybko  
za pom ocą tych  
p rzyrzą d ó w  kra ­
jo w eg o  wyrobu. 
Ś w iec zk i sto ją  pio­
nowo, ciastek i po­
darunków  p r z y ­
w iązyw ać nic trzc ­
in . Pudełko za­
wierające 3Grvżno- 
bnrw uych  lichla- 
r zy k ó w  i 72 w ie­
sza dc tek  na po ­
darki, razem  108 
szi.uk w y sy ła  się  
frnnoo za poprze- 
dniem nadesłać. 
S‘ó ct. D i oguerya  
LANG & PILARSKI 

Lw ów , ulica A k a ­
dem icka 3. (GóSó

Na Boże d rzewko!!
t u k r y ,  f ig u r k i  z  c ze k o la d y
i  m arcypunu. O zdoby, św ie ­
cidełku. iio h ta rsyk i i św ie ­
czki, W łosy  aniołów. — Kom  
p le in y  so rtym en tu  2 zł. 6GG9 

p o l ę c a  U r o s u c r y a

Langa &  Pilarskiego
L w ó w  A k a d c i u i c l i a  3 .

W y sy łk a  odwrotnie.

iiiteresy iiiaî ikawe
S !i,,.u i lb n v r .

_________2________Ł2aa u.l.1 ia-'Li
" 5 l< .  - iK u je  aiflę spólniku 
™- na bardzo dobrze, w prze­
ciągu 3 miesięcy rautujący się 
interes. Suma wymagana i.20C> 
kor. Zgłoszenia przyjmuje pod 
J. B. Adin. „Słowa Polskiego".

•7051

i

'M S o m le s z f r a a le  składaj ą- 
ce się z 5 pokoi, kuchni, 

spiżarki i łazienki z urządze­
niem oświetlenia gazowego, 
przy ul. Ochronek 8, do d. 10 
stycznia 1901, do wynajęcia.

6854
m U L I Ń S K lE G O  G. G pokoi 
"  z kuchnią  — 3 pokoje  
s kuchnią, sta jn ie na kóuie.

U3U2

^  pokoi z kiitdmią na I. pię- 
•  trze. Eyiiok 1. fe . Z.iraz do 
wynajęcia. Lokal odpowiedni 
także na sklep z pomieszka­
niem. 6982

| lisiiieslenia raźne. |
Lekarz dentysta

P: S c h n i t z e r
mieszka obecnie pl. Balicki 
1. 14, wykonuje wszelkie w za­
kres postępowej deutystyki 
wchodzące czynności: zęby o- 
prawne w złoto i  aluminium, 
roboty koronowe i  mostowo.

6901

Dla Pp. Myśliwych
fliy litg i z K-nppu latam i, lekkie Łan- 
■.Bstriwki, sztućczjai F ippert. Bo- 
nolirery dla wtasne] okresy i w 1 
kie przybory mySUv>'kie w wleUdm 

1 . 7' poleca naitaniol ■ -r i lz  
rnsznlkatska SOŁEŻŁ-WA JkiSiiOW- 

we Lwowie, c i. Czarnleoldego 
s r .  2. Wszelkie repiraeye przylisotę 
pod (wa.iuieyą. 3ta rą  i-o d  k a ja ją  
plącąc gctdwką. — Ceaaikl darmo 
1 nptataio. 'Wio

Geid-Vorschiisse!
erbulten k. k. Beainten, Oni- 
cierc, liier und Proviuz dis- 
crot. Geffillig* Antriige uuter 
„Credit” Administruiion Słow o  
potsk. Riickporto. 6802

SOO Koi*, wynagrodze- 
nia za wyrobienie posady 

rządowej. Listy pod „Posada”, 
Lwów p.-r. 7040

I P f a ł p n t w  wyrabia inżyn. 
■ ŁilCIllJ U.(ielbIiai2S

rządowy i zaprzysiężony rze­
cznik patentowy. I t l e d o ń ,  I. 
Grraben 29 a. 7023

Spólnik
do rentownego interesu, z o- 
brofmn rocznym około 120.000 
zi. poszukiwany. Wymagany 
kapitat 15.000 zi. Bliższa wia- 
doinośó biuro dzienników Buch- 
stubn, Lwów. 6832

i  Spesvairi(s&
(Ji 1 • ,wysyła

DOM KOMISOWY i  
| Lw ów , ul. P iekarska 1. 8. pp

rn n n iti iliulrnwmin 7.n K,

u) Poszukiwane.
W  dolny p r a w  n i l i  (słuchacz 
A ti IV. r.), który przerobił ma- 
toryał egzaminu sądowogo, po­
dejmie się wspólnej nauki na 
torrniu lipcowy. W arunki wedle 
umowy. „Egzamin sądowy” p. 
r. Lwów. 7044

"ISjjSkigisfer fa r  m acy i poszn- 
YTAil [.„je posady. P.-r. D. G 
Apteka „poa Murzynem”. K ru­
ków. 70'Ji

(i) r.nolueruiouąui.
•  | V "  O M C j y i e u i t  u a t a r y i d n y ,  

znajdzie umieszczenie w 
kanuolaryi c. k. Machowskiego 
notoryuszn w Tyczynie. 7Q."-7 
H J tM i ą i lu i j e  K*.ę agentów 

w o j' wszystkich initistacii 
Galicyi do sprzGdaży wina. — 
Zgłoszenia 8. S. Cliodorów, 
dw >rzeo._______________ 7047

TjTYczeń > 7 t l .  id. giai. sam 
sin utrzymujący, poszu­

kuje lekcyj. Wiadomość W- 
W. „Słowo Połskio". 7043
l / o n c y p i e n t  adwokacki, ka- 

tolik, z egzaminem adwo­
kackim poszukuje posady — 
Zgłoszenia M. Ar’. Amn. „Słowa 
Polskiego . 7034
j U n c h a l t e r  - k e r e s p o n -  

d u n t ,  sam odzie lny  bi- 
lunsista, w indujący popra­
w nie ję z y k ie m  niem ieckim  
i  po lsk im , posiadający kil- 
kolctn ią  p ra k ty k ę  w  w ielk ich  
przedsiębiorstw ach, poszuku ­
j e  posady w  w iększem p rzed ­
siębiorstw ie. L ic z y  la t 27. 
Zgłuszeniu pod ,J .  M. 3.“ 
p rzy jm ie  R edakcj a „Słowu 
p o ls k ż _________________7041
'W ^ a n d y d a t  uotaryalny z kil- 
-SBAK koletnią praktyką, po­
szukuje posauy od Nowego 
Roku. Adros: E. W. Administ. 
Sło’.va polsk.____________ 6977
ćlTalicyulisiów  prywato ycii,

oraz wszelką doborową 
służbę dworską, poleca Tnr- 
nuwski, Lwów, Sykstuskn 8.

6994

W  c k o r r i l  na prowincyy ze 
stalom, poszukuje się. — 

Adres 3pat, kaligraf, ul. Karola 
Ludwika 31. 7050
| » n y j m u j ę  uczennico na 
-•*- p ra k ty k ę  i  p rzyg o to w a ­
n ie do egzam inu freblow skic- 
go. W p isy  od 4 s ty c zu h r  
M ary a B ielska , Pań ika  /. ó.

i04t:
otrzuba  dwócń wolnych i 

sprytnych młodych kel­
nerów. Zgłoszenia tylko oso­
biste, Wałowa L 9. Pokó.j do 
śniadań. 0072

lyc! 10 y J”E@ i HĆHftkćL

WTrzgif pocztow y  Mądowu 
Wiśuia, poszukuje >: d. 

1 stycznia ekspedytora. Wa­
ru uki listowne. 7031
b n m n — m a a — e t e m

I iyo
Emomis__________________W :a u k i Siiicariiitct-.łi uy- 
k- ■ b t8 B B ły c iB « j  Udziela 
w kursacli grouiiiiluycii, ódrę- 
bnycb dla Pań i Panów L. R. 
Veltzó,Lwów, pi. Strzelecki d, 
Dzieło tegoż „Nauka buchał- 
tc ry i“ w y szło  ju ż  w calusti. 
Wpisy przyjmuje codzie:Miu 
od godz. 2 do 3 popjlndu i u.

* 5 3
i K  n u k a  język i angiclsi; lego. 
■*-* podług najnowszej, nnj - 
skuteczniejszej laotody, tyj ■ 
kładem niemieckim, fruń Bil­
skim, polskim. Ul. Bnijorow- 
ska 20. 70 ! )

Ma wszystkie
bez wyjątku pisma codzienno 
miejscowe, zamiejscowe, wie­
deńskie, (jhgraniczue, tygodni- j 
ki, iiustracye artystyczne, pi- 1 
sma humorystyczue, mody, 1 
żurimle, wychodzące w różnych 
językach, przyjmuje prenume­
ratę z dostawą w miejscu lub 
wysyłką na prowincyę po oe- 
nacb redakcyjnych A je n c y a  
dzienników  i ogłoszeń Soko­
łow skiego w e Lw ow ie, Pasaż 
Hausuiana 9. Prospekt a i ka­
talogi gratis. 7000

powodu zm ia n ę  lokalu  
ogłasza llrma%

Jan Schumana
p lac B ern a rd yń sk i 14. 

I « r s o i : ; i : {  g p m d a ż  swych 
towarów żolaznycji po eenucii 
możliwie najniższych, zuś przy 
towarach w ysortow unych , 
burdzo zn a czn y  opust. 6980

7051

P a s a ż  B la c s u ia u a

Lwywskis fotopiasfikon
(46 razy pramiąwauo)

Od 23 grudnia do 29 grudnia

N o w y  Y o r k .
W s tę p  t o  c e n tó w .  *Q g

miesięcznik nutowy 
, na fortmiian, po­

święcony wyborowym nowo­
ściom muzycznym swojskich i 
zagranicznych kompozytorów. 
Wychodzi w zeszytach dużego 
formatu na welinowym papie­
rze; pomieszcza utwory klusy- 
czue, koncertowe, salonowo, 
trauskrypeye oporowe, popu­
larne, pedagogiczne utwory, na 
4 ręce, do śpiewu, na skrzy­
pce etc. Prenumerata kwartal­
na wraz z przesyłką pocztową 
wynosi 4 korony. — Ekspedy- 
eya „Molomana” dla Lwowa i 
Galicyi: Biuro dzienników So­
kołowskiego, Lwów, Pasaż 

Hausmuuu U. 6999

2426

rzćz iuuycii ogłaszane o0 sztuk zastawy lunicjszej. 
wartości kosztują u mnie tylko zlr. 4‘50 — jednak! 

nie mogę ich polecić.

W i e l k i  k r a e l i !
z ł f ^  Nowy York i Londyn nie oszczędziły i sta­

łego lądu i wielka fabryka wyrobów srobrcy,.!, 
widziała się zmuszoną wysprzedJć caiy swój ziiuu- 
za umiem tylko wynagrmizenjtinr za pracę. .Testom 
upełnomocniony to uskutecznić. Wysyłam zatŁu! 
każdemu za zwrotem 6 zł. 60 et uafitępujnpfe 
przedmioty:

C sztuk nożów stołowych z prawdziwą an ciel­
ska klingą,

6 widelców a jednego kawałka amoryk pał. i 
srebra, 1

6 łyżek z amoryk. patent, srebra,
12 łyżeczek z ameryk. patent srebra, 

l  cliocłtla z ameryk, patent, srobra, ’
1 chochelka z amoryk. patent srebra,
6 angiei. spodków Viktoria,
2 wspaniale świeczniki,
1 sitko,
1 rpzsypywaoz cula-u,

4 3  przedmioty tylko za zi 6 .0 0 .
Te 4 3  przedmioty kosztowały dawnioj 40 zi.; 

a  obecnie możmt ję  mieć zn tę  niską cenę zi 3  «D.
Amerykańskie patentowane srebro je st na' 

wskróś białym motałem, który barwę srebru 25 lut 
pod gwarancyą zaciiowuje. Najlepszym dowodem 
żo to ogłoszenie nio jest

ż ą d n e m  o ą z E i k a u ś t w c m ,
zobowiązuję się uiniojszem publicznie, zwrócić 
każdemu pieniądze bez trudności, komu towar sic 
nic spodoba. Niechaj więc nikt nie opuści sposobności 
nabycia tego wspaniałego garnituru, który szczc-: 
góluiej muiiijo się ua

wspaniały p o i r t  G w i a t o j  t t  S m r o c i i ;
jak  uleniuiej dla K a ż 4 « g o  d o m o s tw a .

Dostać można t„ i L . poil adresem-

A . H IlS S C H B E lk © » s
Dom eksportowy amerykańskich patentowanych to 

warów srebrnych.

WienIL, RembraM strasse 19/B. —  Teleiou flr 7114

B arc!:,an .y jb ia le  i  k o lo ro w e 1*, c h n s lk i
Ziiiiuryi. spódnice cieple, poleca łiaj- 
tanioj słdad  plocittn i bielizny

W j s j l k a  n a  p r o n i u c j ę  z a  g o tó w k ę
lu b  z a  z a l i c z k ą

-- :l*„ i s r k  tło  oz., s z c z e n ią  4 0  cŁ
Tylko marka octironmi obok stojąca, zapewnia 

prawdziwość.
Wyciąg z  pism uznania:
Z nadesłanego towuru bardzo jestem  zadowolona. 

Krystynopol, Galicya.
S io s tra  t fę a n n a .  przeł. Tow. N . P. M aryi. 

K r a k ó w ,  21 maja 1899 
Posyłkę Pańską utrzymałam i jestem  z niej tak za do 

wołaną, że posyłam dalsze zamówienie.
K s ię ż n a  A m a l ia  C z e tw e r ty ń sk a .

Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona 
Posyłkę otrzynmtom, jostem z niej bardzo zadowolony 

Gaad (Węgry), 1 września 1898.
l i r .  V. C h o le k -G u d e n u s .

Z przysłanej zastawy jestem  bardzo zadowolony i pro­
szę o nową posyłkę.

Lubaczów, Galieyn. B a b ic , kapitan.

lw ó w ,  pl. F la ry a c k T



8 „SŁOWO POLSKIE1* Nr. 597 z dnia 23 grudnia 1900.

Pow ietrze losów  % la s i jc h  w  p Q>ltoju
©tr25yna.v 1.j3  k ię  p r z e z  r o z p y l a n i a

K A D Z I D Ł A  S O S N O W E G O .

Prócz przyjemnego zapachu, posiada nieoszacowane 
własności hygicniczue. Oczyszcza i odświeża powie­

trze mieszkań w wysokim stopniu.
Flakon 60 ct., rozpylacze od 24 et do 3 zł.

3840 JAM IHNATOWIGC
Sklepy  w łasne: we Lwowie, K rakowie, Prze­
m yślu, Csernioweach, oraz “8 wszystkich pierwszo- 
rzędnych optskacj] drogusrysck, sklepach i zakł. fryzyerskieb

I3 K

S. lO T T L E IS K lI
i

7VQ' 
dz.ii!

Lwów. plac Maryacki !. 6.
(o bok  li o teł u F ran cu sk ieg o ) 

polecają;
K o s z n le  r a ę sU ic  po I SO, 

2'25 do 3.
. K o s z n lę  Esiyęskic zkołnio- 
|  rzuml i manszut uiii prły- 
* szytymi ]io 2‘85 do 3‘50. 
'fii4 ;>iasfct'vao po 20 ot., m asi- 
I WiCty [10 85.
I -iSicL!.-■*» wełni' ’» r" L jak 
i] koszulo, spodnio, kaftaniki 
jj od 1-30 za sztukę.
|  54ai9aizelki ń o  y c i o o a -  
S jsśii z rękawami, wolmaiie,
I włóczkowa i iroliowe od 
,ii 8'50 za sztukę. 
i S k a r j ł c t k i  i  j io ń c io c ls j  
" luęzlcio wełniane) nidauo,
|  i Rldecoss" od hOut.za parą. 
i i  U m aiły  an-
S gieiSjfie i krajowo Wyroby 
5 oil 10 zł. za sztukę. 
,J.S*2a 3MzeKc u r a n o w e  1 zwy­

czajne jesalta tyłka naj­
nowszy krój) od 12  zł. za 

j sztukę.
$ K o c e  a n g i e l s k i e  gładkie 
jj i imitacya tygrysiej skóry 
i do okrywania łóżek i nóg i 
1 od 7 zł. _ -•!
jj P a r a s o le  a n ę lo ls l i f c  
i i krajowego wyrobu od 2; 
I zt. za sztukę, 
j Weila kwlońsUa I perfu-j 

merya francuska iangiolsk.
W y n b y  z e  s k ó r y  jak pn- 

lnresy, torby, kufry, torbyj 
nji akta, szkatułki i torbyj 
urzędowe od 2 zł. za sztukę.

C/iayZiS najrozmaitszych 
form do podróży i połowa 
nią od 1  zł. począwszy,

^SęlJiaw ie/K l tylko angiel­
skie juk glacce, irchowe, 
łosiowo, nioiuue, jedwabne, 
wełniane i futrzane.

U m c if il męskie robione po- 
diug najświeższych form 

p jak lakiery, szowro, z cie- 
J lęcej skóry, ozanie i żółte.'

K aiesuce r o s y j s k ie  (po- 
tersburgskie) i amerykań­
skie całkiem cienkie we 
wszystkich fasonai-li.

Ef ilu fize  1  c y l in d r y  
lluijiga i angielskie do po­
ry roku, co sozona świeży 
fason.

K r a w a t y  we wszystkich 
fasonach po najniższych 
cenach od 25 ct. za sztukę.
Cenniki na żądanie franco.

lgggsgą BaaBBSiSBgHg^ g a B
H I  ' U  AT 1? 12?

L il i i- w ą s k o t o r o w e !
s t i - łe  i  px2sexisśn.e 

OLA C E L Ó W

to P^ZEMYSŁ6WYGH n
Ł A S O W V Ć I I i  
Gospodarczych

Im iS E IA ffi i kOm m a n h !
S i l i  je żelazne artdra koppelai
i  Ł » W .  CHOnĄŻCZYZNA 17.
gEaggs^^a^ t ^ ^ i i g ^ Eai-----

(DOM NAFTOWY)

F L k i  p o l SKj
Zbiór o ’i«aO 0 0 0  p ie ś n i  p a try e ty c zn y c h , re­

lig ijn yc h , obycza jow ych  i  m iłosnych . — W, oprawie (tom o 
UiO sircnlcach) Cena 3 korony z przesyłką 3 kor. 75 hal.

W ydawnictwo Księgarni Polskiej w e  Lwowie pl. Maryacki 1L

g S T  Niesłychanie nizka cena!
S e r w is y  s t o ­
ło w e  ozdobne, 
na 6 osób po zł. 
7 50, 7 80, 9-— , 
10-80. T u z i n  
f i l i ż a n e k  do 
herbaty ozdobn. 
po zł. a —, 3 60, 
4-Ł’O 1 wyżej.
S e r w is y  na 
wyprawy ślubne 
z porcelany, fa - 

ausu angioIskioTo 1 szkłu, w pięknych najnowszych dese- 
iach w ogromnym wyburzę na 12, 18 i 24 osób. — Prześli­
znę- wyroby luksusowo weneckie, saskie i z wystawy pary- 
klej, stosowne na podarki świąteczne

T a d e u s z  © k ó r n i c k i
magazyn porcelany i szkła, Lwów, ulica Halicka.

Przy odbiorze kompletnych serwisów, nie liczę nic aa 
paki i za całość w drodze ręczę.

l e a r o  1 J e S lin e lc
k Sfls dcii—Pasat ^
I  L w ó w ,  J a g ie llo ń sk a  22.

!U Gwarancya za całośćEl
_  1  4 B2 włstiuyoh wozów mello-

■ w yęh  patent.

Ó J ± . 3 £ C >  V T J a S I L , l L lX 2 T E K .

Lwów, Jagiellońska 22, tel. 408
Pat. wozy 6 i S mutr.

dołączam y album z 15 w ido­
kam i Lw ow a j u t  c/o każdego  
choć na jm n ie jszego  ztimó-
wienia, u usku teczn iam y tu-
kow e tak, iż  je s zc z e  na czas

nadejść mogą.

Z pow ażaniem

J. K A P R A L  l K
Ł  W  Ó W

prem iow ane fa b fy k i  w sze l­
kich  instrum entów  m u z y ­
cznych . J e d y n y  sk ład  eks­
portow y dla U alicyi i  Bu­
kow iny . 6S41

sr&u*
^ z c z u r y  szy b k o  w ytęp ia  

P a s ł a  przygo tow ana  
w aptece A . Zalew skiego  
w  Rawie, gub. P iotrkow ska  
K ról. PtilŚk. Próbne torebki 
na w y tęp ien ie  30 do 40 szc zu ­
rów, w y sy ła  s ię  za  o trzym a ­
n iem  60 ct. m arkam i poczt.

6541

U
Największy

wybór najgustowniejszych i najnowszych

Podarków
na

Gwiazdkę i Nowy Rok
poleca nowo otworzony magazyn 

specyalności galanteryjnych

STANISŁAW TKACZ
LWÓW, ul. Hetmańska 10. 691śU

^ \ U E X C £ ^ o
$ B o ż e g o AS*

% o ,/zb ió r kolęd ' $
na fortepian ułożył Fr. B a r a ń s k i .  Cena 2 korony. 
Wysyła Józef M einhart, K sięgarnia w  J aro.ylr.vr. u

Do nabycia w e w szys tk ic h  księgarń  m cli., OSUj

Hieprześcipionemi
są nowowynaiezione premiowa­
ne na wystawie światowej w Chi­
cago o ry g im a lm e  a m e r y ­
k a ń s k i e  z e g a r k i  z e  z ł o t a  
P l a ę u ć ,  romontoiry o trzech 
kopertach, z mechanizmem anti- 
m-iguetycznym, regulowane na 
sekundę, z nowo opatentowanym 
przyrządem wskazówkowym we­
wnętrznym Zegarków tych wsku­
tek ich afciir 1 ego wykończenia i bogatego artystycznego cyze­
lowania (gładkie są również w 
zapasie) nie mogą nawet znawcy 
odróżnić od prawdziwych zło­
tych. Cudownie cyzelowane ko­
perty p o z o s t a j ą  z a w s z e  a b ­
s o l u t n i e  j e d n a k o w e m l ,  a za 
dokładny chód udziela się 3-letniej 
pisem nej gwara acyl.

Cena za sztuko tylko O zł. Dewizka ze złota Plaąuś 
tylko 1 * 5 0  zł. Do każdego zegarka dołącza się darmo futerał 
skórzany. Sprowadzać można jedynie przez skład główny
A L F R E D A  F Z S G H E R A ,  W iedeń , I ., A d le rg n sse  10 .

Wysyłka za zaliczką. Zwrot pieniędzy w razie jeżeli 
się zegarek nie podoba. 6567

Polecam --------

K A N A & K Z
Haroeńskie

śpiewają we dnie 1 przy świe­
tle, o glosie pięknym, naśla­
dują sK.wika tony fletu, oraz 
gwizdanie, sztuka po 6, 7, 6, 
10, 12 i 16 kor. Wysyłam ta­
kowe naw et przy największym 
mrozie, za pobraniem iub po- 
przedniem nadesłaniem nalc- 
żylości na moją odpuwied/h l- 
nuść. Gwarantuję za wartuj* 
i za tu, że na miejsce prze zub­
ożenia przybędą zdrowe. Duję 
na 10 dni na próbę, puczem 
ewentualnie zamienić, lub żi* - 
dać zwrotu caloj sumy moLjp. 
Y/skazówki obchodzenia sii; 

w  załączeniu. 65 [4

A .  B R E Z I ^ l ,
chodowna kanarków  i han­

dlarz eksporiow y  
Ł N Z ,  n a d  P o n a j c m .

W IMA
Ceny win znacznie zniżone.

V W f H F R Q E n F  i A I I Q T ) < V A r i ( i F  ,la luillly  litr 45 ct-. w butelkach od 4 0 ct. HEGEbAYERY i SłEI.ENłAKI staro 
¥ 1  E |U i E .n O I \ I E .  I M U u i n i  J I U A l Ł  wyborne, butelka 50, ES, 80 ct. i wyżej. SA.MORODNSRY snue, wyśmienito, 
butelka 80 ct. i 1 zt. S ta re  T oka je  i M aślacze butelka cd 1 zł. Wyśmienite K losternenburger, M ailbo rger, K ti-m berglr  butelka 
65 ct. Anstr. oryg, w bardzo wielkim wyborze po cenach I anlzo niskich. K oniak fra n cu sk i but. od zł. 2"50. W ódki duża butelka 
od 75 ot., pól but. 40 ct. W ie lk i w yb ó r W IN  i W Ó D E K  oryginalnych po cenach zniżonych. Connik g l . do łaskawej dyspozycyl

polotu handel STA N ISŁA W A  W OJtilSOHOW SSiSGO N astęnców  7042
Z . Z A B U I S O W U D Z A  i  S p o l i & i ,  L w ó w ,  n i .  A k a d e m ic k a  1. 6 .

PARYŻ 1900!

J r a n d  Prix“
Najwyższa nagroda, t e s

Sinyera prawdziwe maszyny de szycia

ty-- !• :V -Ł;:

Nasze familijne ma­
szyny mają najlżejszy 
i naj.s|K)kojiiiojs7.y chód 
dają się łatwo prowa­
dzić i są niedoścignio­
ne we wszelkich w do­
mu się znachodzących 
pracach, jako dla mo­
dnego haftu i przy la­
mo wu ni 11.

są najpożyteczniejszym
podarkiem ^

świątecznym.

Bozust-mnie wzra- 
stąjt|jCy popyt, pier­
wsze nagrody na wszy­
stkich wystawach — 
30-Ietiiie istnienie na­
szych fabryk i świa­
towa sława, jaką na­
sze wyroby zyskały, są 
najlepszą i najpewniej­
szą poręką ich dubroci.

Bezpłatno kursa wszelkich rodzajów szycia domowego i modnego haftu arty- 
czuego. S k ład  jedwabiu do haftu we wszystkich kolorach, części składowych, 

iszyn, oliwy, igieł i nici. 6872

M T  Elektromotory dla pojedyDCzycii maszyn do domowego użytku.

P A R Y Ż  £ 9 9 0 !  j
„Grand Prix“
Najwyższa nagroda.

maszyn do szycia
.. Ltvow, u lica  Sy^kstuska nr. O.

Filia: Stanisławów, Lipowa 1. F il ia : Czerniowce, Pańska IG.

Ą>'-,  ̂p-rr.-—

.1 u' . iji\ :■ < ^^  <y • }'l\

■ ■ ftVS5TELLVNG P  ; \ŁUSAAŁiR £«; • • iUlHk-J

W
^ 3 3  c

Sr. Gito de Trakoezy’^ o
„ KRAFT- BiTTER-LIQUEUR “

(Likisff żołądkowy)
(w yrabiany z  a rom a tycznych  ziół) ogrzew a i  w zm a­
cnia ciało, pobudza a p e ty t i  p rzy śp ie sza  trawienie.

Do nabycia w  o ryg in a ln ych  butelkach, praw ic 
w e w szys tk ic h  handlach ko rzen n ych , delikatesów  
i  kaw iarniach. 0738

Główny skład dla Austrc-Węgier 
|L. S T E I t f  ilŁ I f tO B I T S C H E K

W IEDEŃ, III. DIANAGASSE 6.
Generalny zastępca dla Galicyl 1 Bukowiny

2 . v £ a l s e  K r e ^ L t i i e r  
Lwów, ul. Akademicka 10.

Nakładem Spółki wydawniczej we Lwowie, Sto w. zar. z ogr. poręką, — Z Drukarni „Słowa Tomskiego" we Lwowie pod zarządem Z, łLihtcińokiei£Q.


